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1Jruj,yna polskich pzęsClarzy, którzy pokonali Finlandię tO: 6 i Estonię t2: 4, Książę Paweł, nastepca ttonu Grecji, ll!1'ócit z swą małżonką księżniczką 
przed pm'[amentem w Helsinkach. Pierwszy z prawej kierownik ekspedycji, Fryderyka z pod1'Óży poślubnej. Nasyciwszy się wrażeniami z obcych kra-
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Trzeci dzień procesu 'socjalistycznego dziatacza BROSZURA O SOWIETACH 
Broszura o Rosji Sowieckiej wyda

n/1 była dwukrotnie. Pierwsza jej rol
dakcja została skonfiskowana, ale 
Drobner przechowywał te egzempla
rze w swojej firmie. Twierdzi on, że 
chciał je spalić, gdy nadejdzie zi
ma (!). Dalej na podstawie książek 
Wańkowicza, A. Janty Połczyńskiego, 
R. Dybowskiego i mjr Lepeckiego usi
łuje dowieść Drobner, że i ci autorzy 
widzieli w Sowietach mnóstwo do
brych stron. Od siehie dodaje oskar
żony mnóstwo szczegółów, które ma
ją za zadanie wykazać, że w Sowie
tach jest życie idealne. 

vlko na[zelne władze PP -u 
mogą się porolumiew(}f z komunistami - zeznaje Orobner 

Kra k ó w (Tel. wł.) W drugim I 
'dniu procesu działacza socjalistyczne
go dra Drobnera oskarżony wyjaśnia, 
iż powiedzenie o barykadach na uli
cach (mówił o tym na jednym z ze
brań - przyp. spraw.) rozumieć nale-
2;y jako określenie "przenośne". 

TRZECI DZIEŃ PROCESU 

W trzecim dniu rozprawy zezna
\\;ał w dalszym ciągu oskarżony (od 
godziny 9,30 rano do 4: po południu). 
Zeznania jego nie łączą się właściwie 
7. aktem oskarżenia. Jest w nich da
leko więcej wspomnień osobistych, 
Charakterystyk ludzi i poglądów poli
tycznych. Przyciśnięty do muru, sta
le wypiera się inkryminowanych po
wiedzeń, świadczących o jego tenden
cjach rewolucyjnYCh. 

TYLKO NACZELNE WLADZE PPS ... 

Na pytanie przewodniczl!ceg~ co 
są.dzi o taktyce Kominternu wobec 
,.jednolitego frontu", oskarżony 0-
swiadcza, że w PPS istnieje instruk: 
cja, iż z komunistami porozumiewać 
się i konferować mogę tylko naczelDe 
władze partii a nie niższe. Oświad
czenie to wywołuje na sali olbrzymią 
sensację. 

DROBNER A KS. NIEMCZYŃSKI 

W ogóle oskarżony poświęca dużo 
miejsca ks. Niemczyńskiemu. Oskar
żony zeznaje, iż ks. Niemczyński, wy
jeżdżając za granicę, przysyłał mu 
zawsze kartki z pozdrowieniami. 
Drobner podkreśla z zadowoleniem, Iż 
w ten sposób ks. Niemczyńskł nikogo 
więcej nie wyróżniał. 

(Dla informacji należy dodać, że 
ks. Niemczyński, "sanacyjny" radny i 
proboszcz w Podgórzu, nie wszystkim 
okazuje swą "ogólnoludzką" sympa
tię. Na terenie swej parafii zwalcza 
niezwykle ostro narodowców. W listo
padzie ub. roku odmówił poświęcenia 
w swoim kościele parafialnym pro
porca S. N., na którym znajduje się 
obraz Matki Boskiej. Oczywiście ks. 
Niemczyński jest zupełnie odosobnio
ny, nie tylko na terenie krakowskim, 
ale i w reszcie kraju). 

WYJAZD DO Z. S. R. R. 

znaje Drobner - mnóstwo świetnych 
rzeczy. Wytworzyły się we mnie en
tuzjastyczne odruchy." 

"MORDY W SOWIETACH SĄ. ... 
PAŃSTWOWO UZASAl)NIONE" (I) 

Z kolei opowiada Drobner o swej 
troszurze o Rosji sowieckiej, nie od
wolując z niej ani słowa, owszem 
skarżąc się na jej cenzur, (broszura 
ta została w cal ości skonfiskowana). 
Uważa nawet, że ostatnie wyroki w 
Bolszewii są państwowo uzasadnione. 
Pierwszy swój odczyt o Rosji w kra
kowskim TUR zapowiedział już z l\fo
skwy. 

SCYSJA MIł!DZY PRZEWODNICZĄ.
CYM A OSKARŻONYM 

,;y tym miejscu następuje scysja z 
trybunałem o termin pierwszego od
czytu i o treść rozmowy, jaką przed 
tym odczytem odbył Drobner ze staro

DZI~KOWALI MU FABRYKANCI 
Z kolei sąd zapytuje oskarżonego 

o jego rolę w strajkach okupacyjnych. 
Drobner uważa, iż odegrał w nich do
brą rolę· Porozumiewał się zawsze 
ze starostą, a nawet starosta prosił go 
c interwencję w sporach pracodaw
ców z robotnikami. Także fabrykan
ci dziękowali mu nieraz serdecznie za 
likwidację strajków. (Nie ma w tym 
nic dziwnego, gdyż socjaliści za
miast bronić robotnika bronią in
teresów ż~rdowskiego kapitalisty). 
Niedwuznacznie z dalszych zeznall 
wynika, że przywódcy socjalistyczni 
panują nad tłumem tylko do pewne
go momentu, często władza wymyka 
się im z rąk i wtedy tłum zdolny jest 
nawGt ich ukamienować. 

st~ i wicestarostą w Krakowie. Z ze- DROBNER O B. WOJ. ŚWITALSKIM 
Następuje sprawa wyjazdu Drob- znań ich obu wynika bowiem, że Oskarżony czynny był w szeregu 

Następnie oskarżony przechodzi do 
omówienia swego wystąpienia na Ra
dzie Miejskiej w Krakowie, w czasie 
którego powiedział, iż należy palić ko
scioły. Drobner przeczy temu, prz~'
znając t~' lko, że oświadczył się prze
ciw przyznaniu subwencji tysiąca zło
tych na budujący się koścl6ł św. 
Szczepana, bo uważal, że ... fest ODa 
zbyt mała (I). Na okoliczność tę ze
znawać ma podany przez oskarżonego 
świadek ks. Niemczyńsk1. 

nera do ZSRR. "Ty jechał on tam w Drobner ganił wiele rzeczy w ZSRR i ftrajków okupacyjnych przed słynny
związku z agonią córki. Na zapyta- twierdził, te szpiclowano go i nie mi zajściami krakowskimi. Szczegó
nie trybunału, skąd się córka wzięła wszędzie puszczano. Tymczasem w łowo omawia historię strajku w 
w Rosji, Drobner opOWiada szczególo- broszurze napisał Drobner, że wcho- ,.Sempericie" i zajść marcowych, po
wo o losach aresztowań podejrzewa- Gził, gdzie chciał. Przewodniczący tępiają.c w niesłychanie ostrych sło
nej rzekomo niesłusznie o komunizm prosi o wyjaśnienie tej sprzeczności. wach b. woj. ŚwitaIskiego. Gdy poli
córki. W więzieniu zaraziła się Drob- Drob~er odpowiada, że tam, gdz~e cja strzelała do tłumu, wtedy Drobner 
nerówna gruźlicą· Z końcem r. 1934: by ~o ~lle wpuszczono, on ~am me . telefonował do vyicestarosty Mała
wyjechała do Rosji na kurację za ze- ~hclał lŚĆ. ~ dals~ych zeznan o~~ar-I sZ~T}1skiego w słowach "niech pan od
zwoleniem władz. W tym miejscu pod- zonego .wymka, ze przed~~a"YlcJ. ele bierze władzę temu szaleńcowi", co 
kreśla oskarżony "dżentelmeńską" ro- w~adz me zawsr.e przychodz~ll na pu- się odnosiło do woj. ŚwitaIskiego. W 
lę wicestarosty Woźniaka, kt6ry u- hhczne odc7.yty Drobnera, ktorych wy- c7.asie 7.aiść Drobner aresztowany był 
dzielił paszportu bardzo szybko. Gdy gł?sił kil~anaście. Jedno z przemó- tylko na ·chwilę. 
D:obn~r na ~iadomość o ~~onii c?r~ wleń. zak?nczył Drobner wyrażeniem Na zakończenie zeznań swoich o
kI chCIał wyjechać do ROSJI, rówmez nadZI.el, ze. I ~olska powinna wpro- skal'żon~r. wypowiada w patetycznych 
i wted." :c::tarostwo. wydal o mu pasz- wadZl~ u SiebIe ten ~'fste~ co ZSRR. słowach swoje kredo polityrzne, w 
port w cIągu godzmy. ł O~karzony tłumaczy, ze miał na my- którym powtarzają się znane "argu-

- "W Rosjł uderzyło JQP.la - ze- śh system ładu. - men ty" wiecowe. 
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Akcja prawicowych I{ół parlamentarnych o powołanie ponadpartyjnego rządu 
obrony narodowej - Odrzucenie projektów finansowych Bluma 

P a l' y ż. (P A T) Ki Jku posłów spo
śród mn i ej szości pal'lamcll ta mej pod
jl;'lo inicjatywę "vyuania deklaracji, w 
której domagają się niezwłocznego 
utworzenia ponadpartyjnego rządu 
obrony narodowej, rządu, który potra
iiłby skupić wokól siebie caly kr~j i 
posiadał dostateczną silę oraz autory
tet dla uh'zymania pokoju w Europie 
zgodnie z tradycyjną rolą polityczną 
l ' rancji. Dotychczas podpisało tę de
klarację · 67 deputowanych. m. i. Paul 
Reynaud, MandeJ i de l(C'rillis. 'V Jwlach politycznych zwracają 
t:\Yag~ w z'iVięzku z ostatnim glosowa
ni<;m, \V którym za rządem wypo\Yie-
0zlalo się 31,3 pos łów, a przcciw - 21,3, 
7e w porównaniu z poprzednim ozna
cza to utratę przez BJuma 73 gŁosów. 

Jest to bardzo poważny ubytek, 
zwłaszcza że 2:2 radykałów czyli ZO pct 
klubu parlamelltarnego wyłamało się 
z więk ' zości i glosowalo przeciw pro
jektom r z:u'lownn 

. 'V tycli Wll.ł·llnl:ach lo~y obu projek
tow rz •• dowych w Senacie znajdują się 
całkowi c i pod znakipm zapvlnnia. 

Na razie Obt' lHlowala komi~ja finan
sowa pod przewodni r. twem Caillaux. 
Premier Blum w półton1.')'otlzinllnn 

~ • ł"' .. 
przemowJeniu przC'dgtawil projekty fi-
nansowe rządu. Zostały one oclrzuco-

Samolot rozbił się o skały 
p e r p i g n o n. (P AT). Stwierdzo.

no, że samolot p.asażer~ki utrzymują
cy komunik.ację pomi~dzy Dakar~m a 
Tuluzą, rozbiŁ ~ię we mgle o skal~ zwa
ną "Pic des cinq croix" w depo wsch. 
Pirenejów, w {)(lległości 1 km od ko.
palni Las Indi~. 

Szczątki ~amolotu leżą w gór,ach na 
wys61wści 2100 m '\ .... śrórl śniegó\y, 'w 
miejscu trudno dostępnym. 
. " Jak ustalono ofiarą katastrofy pa
dło 3-ch ludzi r .... "l.łogi i 5 pasa,żerów, le
cących ' z Da'karu. 

Milion pomarańczy w morzu 
Czerniowce. (PAT). Prasa do

nosi, że rumuils.kie wlu(lze celne w 
porC'ie Konstanca zezwoliły p.alestyll
skiej firmie "Pal'cle>'s" wrzucić do Mo~ 
rza Czarnego milion pomarailczy, któ
re uległy zepsuciu. .. 

Rumuńska Bereza r 
c'z el; n i ow c e. (PAT). "Glasul 

Bucovinei" pisze, że rząd rumuński 
projektuje urzą.dzenie obozu koncen
tracyjnego dla osób pOlilycznie nie
pe'\Ynrch na tzw. ,,'Vy~pie 'Y~żów", po
łożonej o 22 milo od Suliny na Morzu 
Czarnn11. 

Na' w~'spie mogłoby się pomieścić 
1.500 osób. Internowanym pozostawio
nobr swobodę ruchów, gdyż ucieczka 
z wrspy jest i tak niemożliwa. 

Upały nad Bałtykiem 
· l{róle,,,iec. (PAT). Na wybrzeżu 

Bąłtyku w okolicy ką})ieliska Cranc od 
kilku dn i palluj~ upały. Temperatura 
poclnio~ła się w ciągu jednego dnia z 
7 clo20 st. C. w cieniu. Szereg osób 
plażuje nad brzegiem mo]'r.a, śmielsi 
próbują, się nawet kąpać. 

OBRĄCZKI SLUBNE 
BIZUTEHIA U_OTA I SRERRNA 
ZEGARKI PLATERY ::c _ 

JAN PLACEK, Łódź 
Brzezińska 10 Telefon 150-17 
Warula!y zegarmislrlOlvskie· iUbilerskie - gllweJSkie 

HURT o 6.~53 DETAL 

Nir~'Pcdzianką ,118 wipclE'1'Irzyk6w było. tp 
pułk tzw ... Opul"c hll1 pis trów". kl6ry zaproszono 
do Niemiec. powroci! staml4d już w wUl1l1uruch 
al'lnil niemie('kiej . 

Ujciec Sw. 11111tnował bisknppm ~nrrag8nem 
diecezjI słowllckiej IV 'l'yrn:,wIC kanonika brstv· 
sł3\Vskiell'0 ks. dra Mich a ła Hl'za łke . N011lin~t 
urodził sle w r. ]X3.) f'rzt'L pewieTl l'zas był on 
reclnkłor"m .. f:;lo.lvak'l. ... 

W Kairzp odbył ~i Q ol]czyt p. Tn(1 ~ 11 .z8 Ptz~'p
kowokiego po francu 8kl.:. pr ... ł:larok i kla~ycyzm 
w \\' arszawie". ObeCni bkvli Przp(ł 8 lawiciele 11:0-
Jonii poJRkie.i i niekt6rzy ra '/) .... cy . 

Syrię i Lihan na skutek ~iln('j fali zimna na· 
wif'dził .v wilki. W osadzie Anar rozszarpały one 

ne 15 głosami przeciwko 10, po czym I być przyznane kredyty w wysokości 
komisja postanowiła 17 głosami prze- 5 miliardów franków celem zaspoko
ciwko 2 połą.czyć te projekty w jeden, jenia potrzeb skarbu i Kasy Obrony 
na podstawie którego gabinetowi mają Narodowej. , 

Demonstracyjny udział Gdańska 
w plebiscycie 1 

ZnUntie 'łłflY eu-tykul "Dan~iger Vm'po-sten" - Pogloski o nt.o
Uiwości 1'0zwic{~unia "Vol1~stagu" i zar~qd;ł'.enia wyborów 

tV (lnill, plebiscytll" tj. 10 Icwietnia 

G fI a i1 s k. (Tel. wl.) W organie hit- żywą więź łączącą, nas z Berlinem, Mo
lerowskim "Danziger Vorposten" znaj- liachium i 'Viedniem. 
cujemy nastę-pujące znamienne uwagi "Zresztą w naszym obecnym parla
w związku z plebiscytem w Austrii w ment.:ie nie ma niep1."!l\vomyślnych po
dniu 10 kwietnia, oraz wyborami do słów. BQdzie 'ięc raczej z yklQ. for-
1l.eicbstagu: malno'cią spora\v!l zmiany jego składu. 

"Chociaż w Gdall~k\1 - czytamy - \Vystal'czytoby wyznaczyć dzień, w 
nie możemy brać udziału w wyborach którym łudność gdańska moglaby się 
do Reichstagu wielkich Niemiec, jed- wypowiedzieć, że jest gotowa podpo>
nak ogarniają nas te same uczucia rządkować się interesom polityki n'e
w(1zi~czności i rado. ci. Dla nas G(latl- mieckiej." 
szczan nie ma żadnego znaczenia, że \V kołach poinformowanych twier
musimy zrezygnować z v,rpełniania dzą w związku z powyższym artyku
l,artek do gloso 'lania. 'aj ~ażnieiszy łem. że liczyć się należy powainie z 
dla nas je. t fakt, że "Gauleiter" For-, możliwością. roz :vią,zania Vołks"\agu 
ster, jako odpowiedzialny wobec "Fuh- 01'0.1. zarządzenia wyborów właśnie w 
re-ra" za. politykQ Gdailska, a 1'ówno- tlniu 10 kwietnia, aby nadać im de
cześ nie poseł do Reichstagu, stanowi monstracyjny charakter. 

układu rze za • arcle 
ngiels o-włoskieg 

Podpisa'łłie ul,;1a([" ma )łastqp 'ić te k~vietniu - Ewentualny 
p)~~yja~d m,in. C lano do Londynu 

L o n cl ~' n. (ATE). Podpisanie u- kowaJl jeszcze przed świętami Wiel
kladu angiels1w-wloskiego spodziewane kiejnocy, 
jest - jak twierdzą w kolach dobrze W związku z tym kola dobrze poin
poinformowanych - w pierwszej po- formowane ponownie podkreślają, że 
łowie kwietnia. jeżeli w najbliższych dotychczasowe rozmowy mają przebieg 
dniach nie \vyłonią się nieprzewidzia- zadawalający. 
ne trudności. Przypuszczają o!r6lnie. ze min. 

'vV czasie ostatniej rozmowy. którą spraw zagranicznych Ciano przybędzie 
ambasador Grandi oelbył z lordem Ha- osobiście do Londynu celem podpisa
lifaxem. miał on dać clo zrozumienia, nia nowego ukladu angielsko - wlo
że Mussolini pragnąlby zakoI1czenia rQ- skiego. 

Dal ze sukcesy powstańców 
Pom,yiilny rf)~u:ój ofel!syu'y w Ał'llgOłłłi 

S a l a m a n k a (PAT). Komunikat 
oficjalny sztabu powsial1czego donosi, 
że na froncie aragollskim. mimo nie
sprzyjającpj pogody. na odcinku Hu
esca wojska gen. Franco posuwały się 
naprzód, przelamujqc opór nieprzyja· 
ciela. Oddziały rządowe wszędzie zm u
szone byly do wycofania się, ponosząc 
bardzo duże straty. Po\vstallcy zajęli 
wzgórze San Gregorio i wieś Tarclienta. 

Na odcinku poludniowym nad Ebro 

' wojska narodowe. przeprawily się przez 
rzekę i w oparciu o silnie umocniony 
przyczółek przerwały fron\ nieprzyja
ciela na przestrzeni około :10 km, zmu
sza.ją.:: catą część południow linii o
bronnej do wycofania się. Przeciwnik 
pozostawił na placu ponad 400 zahitych 
oraz wielką ilość broni i amunicji. 

Powyisze sukcesy potwierdza ko
munikat "czerwonych". 

= 

Ku porozum-eniu wegiersko-rumuńskiemu 
B u kar e s z t. (ATE). Sprawa pO-I obecnie, po dokonanym "Anschlussie" 

rozumienia węgiersko _ rumUilS1{iego, zmieniła radykalnie poglądy i widzi a
przede wszystkim w odniesieniu do łaby chętnie poprawę stosunl{ów po
l"vestii mniejszości narodowych, staje między Rumunia a \Vęgrami. 
sio zno'\vu aktualna. Tutejsze kota po- Ogólnie panuje w Bukareszcie OP1-
lit.\'czne twierdzą. że CZPchosłowacja. nia, że szanse porozumienia rumUl\
która dotychczas byla raczej niechęt- sko - węgierskiego ostatnio poważnie 
na zbliżeniu mi~(1zy W~gTami a po- wzrosły. 
szczpgólnymi l,rajami ~Iałej Ententy 

Pierwszy polski dvplomata w Kownie 
P"zybycie ł'lUlcy ~ilopoto'łł's/~~lego (lo Eiou.'1'ła 'U,ytvolalo 

tv mieście olbJ·~ym'({ sensację 
,V a r s z a w a. (Tel. ",1.) 'Viadomość racica Kłopotowski oświadczył jedynie, 

o prz~'b~'eiu do stoI icy Litwy dyploma- że na stacji granicznej Lerafaj zamel
ty 'Polskiego radcy J\:łopoto,yskiego re- dowal się u niego komisarz policji, 
ze~zła ~ię lotem błyskawicy po mie- który sprawdził jego paszport zRopa
ście. Gdy pociąg z Drneburga przy- trzony w wizę dyplomatyczną wydaną 
szelit na d,,·orzec. zgromadziła się na przez przybyłego z Dyneburga konsula 
peronie li('zna gl'upa kOl'C'spontlentów litewskiego Sawickisa. \V czw~.rtek 
zagl'nnirznyril, którzy zwrócili się do radca Klopotowski udał się z wizytą 
radc.v IOopolowskiego z prośbą, o wy- do pł'otokolu litewskiego MSZ, ażeby 
wiad. e1'Z~d n ik d~'p!omacji 'Polskioj omówić z nim szczegóło,,'o przybycio 
ż:Hln('go "'~ ' wiadll nie 1HlzieliJ. posła Cha:rwata. (w) 

dwie osolty. .. ' -, , 
_. \:1...,04 ___ " 

\\' rozmowie z korespondentem ATE 

~------------~~~~~~~.------Dr med. H. ZIOMKOWSKI 
S[)(!cj. cłu.rób sk6r. wener. i moczopłciowych 
Lódź, 6 Sierpnia 2, teL 118-33. 
Przyjmuje 9-12 i 3-9, w niedzielt~: 9-12. 

Członkowie poselstwa 
w Kownie' 

VI a r s z a w a. (P A T). Pierwszym 
sekretarzem poselstwa R. P. w Kownie 
został mianowany p. Maciej Załęski, 
kierownik referatu w M. S. Z. Attache 
poselstwa został mianowany p. Sławo
mir Dziarczykowski. 

UroczystośCi faszystovvskich 
oddziałów walki czynnej 
R z y m. (PAT) Całe Włochy obcho

dziły urocz)'ście 19. rocznicę utworze
nia pierwszych faszystowskich oddzia
łów walki czynnej. W Rzymie prze
niesiono ceremonialnie sztandar z sie
dziby partii do Pałacu Weneckiego, 
gdzie umieszczono go na balkonie. Nie
L"'awem ukazał się Mussolini, który wy
głosił do tłumu następujące przem6-
wienie: 

"Dziell dzisiejszy jest wielkim 
dniem święta i Chwały "czarnych ko
szul" oraz narodu włoskiego, Przed 
19 laty zaŁożono faszystowskie oddzia
ły walki czynnej, których nazwa mie
ściła w sobie cały program. Świat mu
Sk o tym wiedzieć, że naród włoski jest 
za ~'sze ten sam. Jesteśmy gotowi do 
poIwju. ale gdy zajdzie potrzeba, bę
dziemy również 'alczyć. A jeidi 
prz:idzie do ~van\i ,zwyciQźymy dla 
obecnej i przyszłej wielkości narodu 

·loskie .... Q." 

ustralia sie zbroi 
C a n b e r r a. (PAT)." Premier au

stralijski Lyons oświadczył, że tl.!l naj
bliższe 3 lata przewidziany jest pro
gram zbrojeń, którego realizacja wy
magać b clzie. 43 milionów funtów 
szterlingów, w czym wydatki nadzwy
czajn& ivyno ić będą. 24 miliony 750 
tys. funtów sterL, 7,5 miln. przezna
czonych jest na marynarkę, 5,5 miln. 
na armię lądową, 8 miln. 750 tys. na 
lotnictwo i 2 miln. 7~0 tys. na zakup 
amunicji. 

w ~ ~~s~~~~e~!~. ~~~.at~ a po-
siedzeniu Senatu przyjęto ustawę o po
datku przemysłowym ze świadectwem 
przemysłowym. Jest to ustawa o wpro
wadzeniu stosowanych ulg. Komisja 
wprow,adziła tu pewne zmiany. Przy
jęto dalej ustawę dotyczącą sprzedaży 
lub zmiany szeregu nieruchomości 
państwowych na cele publiczne. przy
jęto projekt noweli o podatku docho
dowym znoszący dwukrotną formę 0-

podatkowania dochodowego ze spółek 
akcyjnych. Przyj~to też ustawę o o
płat.ach rejestracyjnych od przedsiQ
biorstw i zajęć z pewnymi zmianami, 
dalej o przedłużeniu dotychczasowego 
obniżania składek na ubezpieczenia 
społeczne. (w) 

Zawieszenie 
"Nowej Prawdy" . 

'XI a l' s z a w a. (Tel. wł.). Na go
spodarczym posiedzeniu sądu na wnio
sek pl"okuratora postanowiono z.awie
sić wydawnictwo "Nowa Prawda" or
ganu Stronnictwa Pracy. Od minio
nej soboty "Nowa Prawda" byla 
Wpl awclzie codziennie drukowana, ale 
każdy numer ulegał konfiskacie. (w) 

Dwa projekty ustaw skiero
wanych przeciw żydom 

Na czwar·tkowym posiedzeniu Senatu 
będl.ie omawiany projekt ustawy o ustro
ju adwokatury a na piątkowym w Sejmie 
wejdą m. in. pod obrady dwa projl'kty 
skierowane przeciwko Żydom. Chodzi tu 
mianowicie o pozbawienie obywatelstwa 
osób. przebywających dłuższy czas za gra· 
nicą, oraz o z.akaz uboju rytualnego w ca
łym pailstwie. Koło Żydowskie oraz egze
k utywa reprezentacji żydostwa polskiego 
wydały odezwę, w której powołnjąc się na 
sprzeciw Min. Rolnictwa i Min. Oświaty 

piszą: "Na wypadel< zakazu uboju rytua l· 
nago ludność żydowska nie będzie spoży
wała mięsa. Wykażemy w całej pełni na
szą dyscyplinę moralną., głęboko . zakorze
nione poczuci& solidarności wobec ogółU 

żydostwa, staniemy niezachwianie w obro· 
nie dostojeństwa prastarej naszej wiary 
i godności narodowej". Warto tu przy
pomnieć, że ju~ po w(Jrowadzeniu częścio
wego z'lkazu uboju Żydzi urządzili dwu-

l krotnie pl'otest i)r~'jny strujl, uczmięsny. 
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Z NASZEGO STANOWISKA narodowy ziem zachodnich, podobnie oce
nia rezultaty i wypowiedzenia oficjalne 
w kwestii litcwskiej, stwierdzając, iż -

Zadania przed Polską stojące "Niestety pod względem p o z y t y w
n y m mowa min, Becka nie daje żadne
go wyjaśnienia. Słyszeliśmy, a raczej 
czytaliśmy w niej tylko piękne oświad
czenia na temat "dwóch partnerów", dzia
łania "z partnerem, nie zaś przeciw nie
mu", oraz budowania na "dobrej woli 
partncra". 

r , Z dotychczasowych faktów i enun
~jacyj wiadomo już, że Polska w kon
flikcie polsko - litewskim osiągnęła 
nieproporcjonalnie mało. Kto ,vie, czy 
przyjdzie kiedy chwila stosowniejsza, 
aby uzyskać więcej. 

Niemniej sam fakt przyjęcia przez 
Litwę pOlskiego ultimatum dowiódl 
wobec cał€ogo świata, iż Polska jest 
państwem, zdolnym siłę. upomnieć się 
o swe prawa. To na nas nakłada wiel
kie obowiązki i konieczność czujnego 
czuwania w dniach i nocach przemian 
dziejowych. 

Sprawa litewska nie może obecnie 
zeHć spośród zagadniel'l żywotnych 
Polski. Nie jes t to sprawa s,amoclziel
na, ale fragmen t polityki bałtyckiej, a 
wiQc Il'agment dziejowego sporu pol
sko-lliemiecki ego. 

Nie wystarczą nam poselstwa, sto
sunki clyplom~t~' czne, kolej, poczta i 
ochrona mniej szości polskiej. Trzeba 
nam po pierwsze pewności, że Litwa 
nigdy nas nie zdradzi, że sianie się na
szym sojusznikiem i że nam ułatwi 

wojllQ z główn~'mi nasz~'mi wrogami, 
w pierwszym rZQdzie z Niemcami. Vi' y
suwa się wiQc zagadnienie główne: do
st~p Polski do morza drogę. Niemna 
i w s pólna walka polsko-litewska o 
Rłajpedę. Jeżeli Polska ma być istot
nie wielką, musi wcześniej czy później, 
e. raczej jak najwcześniej, zdobyć ba
sen bałtycki od Gdrni po Połą.gę. Wte
'dy dopi€oro prawa Polski do Prus 
,\Vschodnich stanę. się żywe i natural
ne, a dla ludności Prus konieczne i 
zbawienne. 

Nie od razu zdobędziemy Prusy. 
Przedtem czeka nas główne i na]Clęz
sze zagadnienie Polski: Gdańsk. 

Wszystkie wysiłki polskiej polityki po
Winny iść obecnie w dwu kierunkach: 
Gdańska i Kłajpedy. Gdy staniemy 
silnę. stopę. w tych obu portach, odży
ję. nasze pl'8.Wa i możliwości co do 
:\Varmii i Mazurów pruskich, giną.cych 
dziś z bezcelowości egzystencji w ban
krutu,ią,cej gospodarczo prowincji. 

Nasuwa się oprócz zagadnienia bał
tyckiego i zrozumiałej walki o prześla.. 
'dowanych Polaków również kwestia 
czeska. Czechosłowacja obecna jest w 
katastrofalnym położeniu. Z dwu stron 
żelazna. obręcz niemiecka., dalej Wę

gry, a wewnę.trz Słowacy i... "demo
kracja", czyli rozkład narodowej woli. 
Stwierdzono już na tym miejscu szko
'dliwość pomysłów rozbiorowych Cze
chosłowacji, musimy jednak żądać od 
Czech rewindykacji Ślą,ska Cieszyń
skiego i Jaworzyny tatrzańskiej (do 
dziś jest to czysto pOlska wieś, niena
turalnie włączona do Czechosłowacji). 

Ale to nie są, sprawy, od których ZH.

leży przyszłQść Polski. Nasza przy
szłość zależeć będzie od tego, kogo 

Cyniczna otwartość 
Żargono\\')' "IIajnt·' zamieszcza s'cnsa

cyjne a jednocześnie niczmiernie charak
tel'~'s (yczne oświadczenie prezydenta 
"czer\\'onej" Kata lonii Com pa nysa. J es! 
to oś \\ ' jadczenie. złożone spccjalnemu wy· 
słalllliko\\'i .,Ilajn!a'·, Schneidemano\\'i. 
Prez~- dent Compan)'s przesyla pozdrowie
nin. Żydom polskim w słowach następu
jący c h: 

.. \Vrota m eg-o kl'Hju. iak i wrota ml'go 
srl'ca Sr\, ella Ż~' UólV z Polski szeroko 
o(\\·ol'te. " -iem i jestem o t:rm mocno prze· 
kO llall~', ż e Zydzi. J.i:tórz~' w ostatnich la· 
toch t'lli: liezlJie prz~'byli do IIiszpanii. a 
sr- cr-eg-ólni e rIo Ji: at alonii. od picrwszej 
cll\\' ili Sl\'cg-o pl'zybycia naj czynniej wy
stęp0\\'ali W obronie swej nowej ojczy· 
zny. 

· .. ~ie tylko Ż .\· dzi pol scy. ale i światowe 
żydost\\'o s t anęło t\nudo w obronie komu
nizmu w Hiszpanii." 

Charakterystyczne jest nie tylko samo 
oświadczenie. ale i fakt zamieszczenia go 
z cali\ cyniczną otwartością przcz pismo 
1'!~J'gonowc w \Varsza wie. 

F 

dokoła siebie skupimy. Coraz wyraź

niej zarysowuje się jedynie zdrowa l 
samodzielna koncepcja bloku słowiań
skiego pod prz~'wództ",em Polski, do 
którego "'il1l1~' wejść: Czechosłowacja, 

Rumunia, Jugosławia, Bułgaria i chy
ba Wc:gry. Dopiero ten blok będzie 

poważn:;t g\\ arancją pokoju w Europie. 
Czechosłowacja, jako przednia straż 

tego bloku jest nam bardzo potrzebna 

i musimy wejść w trwały z nię. zwią
zek. 

Taka powinna być polityka Polski. 
Łączyłaby ona naszą wielkość i samo
dzielność z gwarancją utrzymania po
koju, siłą. i niepodległością. innych 
narodów, przede wszystkim zaś naro
dów słowiańskich Europy środkowej i 
WSChOdniej. Takie jest nasze posłan-
nictwo. JAN BIELATOWICZ. 

"To będzic się nicwątpliwie podobało 
w Londynie. Paryżu, Genewie. także w 
Tallinnie i Rydze. z innych motywów w 
Berlinie. ale, czy to wytworzy dobrą. wo
lę w Kownie, i to na scrio i na trwałe. 
tak. by na niej wyłącznie można było 
budować przyszłość stosunków polsko-li
tewskich? Odczekajmy rzeczywistości! 

,,\V Polsee, nie wykluczając obozu rzą.
dowego, entuzjazmu oświadczenie min. 
Becka wywolać nie mogło. Na argument, 
że rząd polski pragnie "powziąć działal
ność z partnerem, nie zaś przeciw nie
mu". odpowie każdy pytaniem: Dobrze, 
niech i tak będzie. ale z czym idzie 
m in. Beck do par(nrra, z jaką p o l s k ą 
inicjatywą, z jakim polskim progra
lllem? Przecicż, jcżcli w stosunkach pry
\l'atn~' ch, np. handlowych, każdy z "part
ncrów" przychodzi na rozmowę z wla- , 
snym wyraźnym planem, to cóż dopiero, 
gdy chodzi o los narocIów i pallstw! Dla
czego min. Bcck nie chce spoleczCllstwu 
pOlskiemu powiedzieć, dokąd rząd polski 
zmicrza? 

PocJała ,.Polska Zbrojna." 

"To jedno. A po wtóre narzuca się 
każdemu politycznie myślącemu obywa
telowi porównanie między stanowiskiem, 
zajętym przez min. Becka w środę w Se
nacie, a nastrojami, ambicjami. żądania
mi, które przed tygodniem wrzały w kra
ju, przecie wszystkim w stolicy, których 
nie tylko nic hamowano, ale na których 
rozwój - powiedzmy ze zrozumiałych 
względów oględnie - patrzano z góry 
więcej, niż z zadowoleniem?" 

Istotnie, rozbieżność raż3&a. 

PPS szczerzy zęby na "endecję" 
PPS - narzędzie 

żydowskiej polityki 
Zucuuie"ne uchwaly rady nac~el'ltej PPS 

O::;lalnio oLlb~-ly się obrady rady 
naczelnej P. P. S. \V wyniku tych o
brad uchwalona została obszerna re
ZOlucja, która Obfituje w pewne intere
sują.ce momenty. 

Oczywiście w rezolucj i tej powtarza 
się szereg zgoła n i e nowych po
stulatów P. P. S., wśród których zna
lezł się przede wszystkim postulat, do
magajęcy się roz,viązania obecnych izb 
ustawodawczych i przeprowadzenia 
nowych wyborów na podstawie demo
kratycznej ordynacji wyhorczej. Nie 
jest też żadn~ nowością, krytyczne sta
nowisko P. P . S. wobec kierownictwa 
polskiej polit,rki zagranicznej. 

Ale w uchwalach rady naczelnej 
P. P. S. znalazły się rzecz~' ciekawsze. 
A więc uderzającym jest fakt, iż u
chwaly te nie zawierają, żadnych bez
pośrednich ataków pod adresem rzą,du. 
Jest to zasadnicza różnica stanowiska 
w porównaniu ze stanmyiskiem Stron
nictwa Ludowego, które znalazło swój 

dobitny wyraz na kongresie krakow
sldm. 

Złagodzenie stanowisl,a P. P. S. wo- Uchwaly rady naczelnej PPS, na kt6-
bec rządu zostało natomiast zastąpione I re wyżej .zwracamy uwagę, świadcz!\ o 
tardzo agresywną postaw~ tego stron- pogłębieniu niewolniczej zalcżności poli
rJictwa wobec obozu narodowego. tyki PPS-u od dyrektyw żydowskich. Do 

W swym wrogim na~ta~vieniu wo-/ kanonów polityki żydowskiej należało 01'

Cec obozu narodoweg.o IdZIe P. P. S. ganizowanie stojących na ich usługach 
nawet tak; daleko? ze w uchwałach "frontów". złożonych z lewicowo-radykal
~wych . stwIJr~Za, lZ "walka z ... pr~e: nyc.h ugrupowań politycznych. Usiłowa
jawamI reakCjI endecko-faszystowskIe] : t tk ł . P l - na skutek 
i. wszelkimi agenturami wojującego ma e ~po a y SIę W o sce d 
bitleryzmu jest najważniejszym naka- zorgamzowan.cgo prze.z obóz naro owy 
zem chwili". Za przejaw zaś taki uwa- odporu. w śWlado~oścI mas społeczeństwa 
za "występy pogromowe", dodając na - ~ mep0:-V0dze~Iem. Tote~ ~omysł zor
dokładkę "anarchię i rozkład życia we- gamzowame stOjących na je) usługach 
wnętrznego kraju". chodził przez różne koleje i przybierał 

Jak widać, uchwały P. P. S. prze- różne nazwy: "Frontu Ludowego" (na 
Eiąknięte są mocno duchem ... żydow- wzór francuskicgo z Żydem Blumem na 
skim. Charakterystyczny jest brak czele), "Frontu Narutowicza", "Frontu 
ataku na "sanacjQ", która, jak wiado- Demokratycznego"._. 
mo, usiłuje pchnąć swój okrQt z mie- Ostatnie uchwały rady naczelnej PPS 
lizny biorąc w żagle "lewy wiatr". są m. in. wyrazem rozgoryczenia, wywo-

lanego niepowodzeniami w organizacji 
,.frontu". Zwraca na ten objaw uwagę 
"vVarsz. Dziennik Narodowy", pisz8,c: 

"Góra, która urodziła mysz" "Widocznie organizacja frontu idzie 
bardzo opornie, a triumfalne fanfary pra
sy socjalistycznej z racji uchwał ostatnie
go konp:I'e ~ u ludowców były wyrazem jed
nostronnych uczuć socjalistów. _ OceJlU 'ł('yniTWw, jalde osi({f1n~ la Polsluf te l.u'estii lite1Csl~iej 

Wyniki, które osiągnęła doty ch czas 
Polska \V sporze z Litwą , doznają róż nej 
oceny. \V prasie "sanacyjncj" - oczywi
ście, ZaCll\Y)'t. \Vyjątek stanowi tu wi
leńskie "Slowo". Prasa narodowa zgod
nie ocel1ia os iągnic;te rczultnty bardzo 
krytycznic. 

Na margineSie przelllówienia mini stra 
Becka, wygloszoncgo na śl'odowym pos i!'
dr.cniu Senatu w oelpowicdzi na. int erpc
lację sen. Fuclakm\'skirgo w spra\\'ie li
tewskiej, .. "'al·sz. DziC'llllik l\aroclo",y" 
podkrcśła, że nikt nic h \\' c ::.liono,,·ał po · 
Irzeby czy l,onircznoś c i U I til11:1 tu 111, wy
stosowanego przez Polsk!} do Li lwy. 

"Różnica 1. (1:11'1 za cz~'na s ic rlopi cro z 
chwilą ocen? żądalI polsldch. które sta~ 
Iy się \\'sZ:1k punktem w~'iś c: in dla nowcJ 
fazy sloslIl\ ków polsko-II tp\\'skic!1. 

:,Sqdzimy. że og1'aniczcIlie tych żq(la11 
jr,dynie clo nawiązania normalnych rela
<Ti cl~- p!omat~' czn~' ch nic odnowiacla ani 
\\ymaga niom ch\\'ili. ani istocie spl'aw~' 
litcm,kicj. Lil"':J bo\yi em w s~' st cmic po
lityki polsldej zajmuje szczególne miejsce 
i stosunki z nią mUSZl\ posiadać szczegól
ny charaktcr," 

Z t~'ch założC'1't wychodząc "W. Dzien. 
Narod." ocenia -

" ... wyniki akrji naszpg'o rządu i na
szej dyplomacji jako bardzo nicwystar
czające, jako minimulll. którc zalcelwie w 
małym stopniu odpowicdziało nadzicjolll 
spoleczd1stwa i wcale nie g"'arantujc 
normalnego rozwoju wspÓłżycia Litwy z 
Pol",J.;a.' ~ 

Min. Bccl, w swoim przemówieniu da
wał wyr:Jz nadziei, że spotkamy się ze 
s trony Litwy z dobrl\ wolą. 

• ... ' i c slet~' jcdnak - pisze .. 'V. Dz. Na-
rod:' - tl'z e ź\\'a ocena niedawnej prze
Rzlości nirzh~' t uprawnia do ślepej wiary. 
nzccz~· \\'istoś{'. ,ial,ą obserwowaliśmy w 
ciągu lat dwudziestu, przcmawia raczej 
na nec?: więksr-cj powściagliwości w prze
\\ icly\\'aniach i occnie zamiarów litcw
sk i ell. 

.,lllalef!o t e ż. skorr. wypadło nam w 
sposóh ZIHlIl~' zmusić Litwę do nawiąza
nia SIOSlll1l,ó", dyplomatycznych, należało 
żf\rlania naszr rozszerzyć i z ~óry prze
s[1c1zić. cho ciażby \V części. treść dalszych 
uklarlów pol sl,o-lit('wskich. Wtedy za
lllirl'zpJl ia i w~'silcl, bylyby bardziej 
wspólmi el'ne z wynikami, a przyszłość 
stosunków polsko-litewskich znacznie pe
\\'Ili r p:;za. 

"Ro:wmirmy dobrze. że każde dziala
nie cl~·plomatyczne. tym ])aI'Clziej zaś ta
kir jak ostatnic. musi odbywać się nie 
tylko po •. wyczcrpaniu wszvstkich środ
ków dyplomaf~' cznycll" w stosunku do 
pa11s/\\·a. ale i po gruntownym przygoto
\\'aniu szcrszrgo tercnu. 

•. W wyjaśnieniach swoich tę okolicz
ność min: 'Beek całkowicie - zresztą słu
sznie - pominąl. Niemniej jednak z wy
ników wnosić można, że pod tym wzglę
drm rlyplomaeja nasza nie może poszczy
cić się poważniejszym sukcesem. Pod
nosimy tę okoliczność nie tylko dlatego, 
aby zrobić z niej zarzut naszej polityce 
za~n·aniczllej. ale i z tego powodu. 7:e nie 
p070f'tanic to bez następstw w dalszym 
1'0Z\\'oju s tosunków polsl,o-lite~skich.'" 

Ró\ynież i "Kl\rier PoznaI1ski", organ 

"Dlatego tcż podjęli oni ~wałtowne 
przegrupowanie walczących oddziałów i 
zmianę haseł bojowych. Licząc się z po
mocą jakiej organizacji frontu demokra
tycznego udzielić mogą pewne wpływowe 
kola obozu rządowego. wysunęli oni ha
slo .,wyjścia poza ramy systemu". Bo
jąc się zaś przenikania ideologii narodo
wej do mas ludowcowych, obrócili się ca
łym frontem przeCIwko "Endecji". 

Ten manewr socjalistyczny jest typo
wym nakazem żydowskiej polityki wobec 
najbardziej bojowego i konsekwentnego 
przeciwnika żydostwa, jakim jest Stron
nictwo Narodowe. Zresztą - jak słusz
nie stwierdza "W. Dzien. Narod." -

" ... wszystkie niemal uchwały PPS 
przesiąknięte są duchem żydowskim tro
ską. o zapewnienie masie żydowskiej, któ
ra dopuściła się w sobotę nowej dywersji 
wobec Polsld, nie tylko bezkarności, ale 
dC'eydującego wpływu na nasze stosunki 
wewnętrzne. 

.,Nie stanowi to zresztą nowych moty
wów w SOCjalistycznej symfonii politycz
nej. Obliczc i postawa PPS znane są kra
jowi nie od dziś i nie od dziś partia ta 
ulega sugestiom ze strony żydowskiej. Je
śli okoliczność tę podkreślamy, to tylko w 
tym celu, aby zaznaczyć tę jaskrawą 
sprzeczność, jaka zarysowala się wlaśnie 
w chwil} dywerSji żydowskiej pomiędzy 
spoleczenstwem polskim - a władzami 
Polskiej Partii Socjalistycznej." 

Mancwry zydowsko-socjalistyczne na 
nic już się nie zdadzą. Nie powstrzyma
ja, one marszu mas polskich ku Wiclkicj 
Polsce, do Polski bez Żydów_ 
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SPRAWY GOSPODARCZE 

Na[jonaliza[ja przemysłu naftowego 
muniści i Czesi prowokować. Próby 
komunistycznych dywersyj pojawiły 
się w kilku niemieckich miastach su
deckich. Mają. one za cel niepokoić 
rząd praski i zmusić go do zarządzeń 
wyjątkowych, a tym samym unie.
możliwić porozumienie niemiecko-cze
skie. 

Wywłaszczenie kapitałów obcych w Meksyku i Boliwii Organ Hitlera uważa za konieczne~ 
by rząd praski zajął się czym prędzej 
wydarzeniami w obszarze niemiecko
sudeckim. W przeciwnym bowiem ra
zie ".ieżeli komuniści i czescy osadni
cy graniczni - w znamienny sposób 
o'strzega "V. B." - nie zostaną teraz 
przy wolani do porządku, może latw,? 
dojść do ostrych starć. Winy tych s~ar<: 
nie będzie jednak wolno przypIsac 
Niemcom sudeckim". 

Rząd Meksyku przeprowadził przed 
kilkoma dniami nacjonalizacj e prze
mysłu naftowego. Jako powócl tego za
rządzenia wymieniono ciągle nieporo
zumieni.a na tle płac mię ,lzy pracow
nikiem meksykańskim z jednej s lrony, 
a kapitałem - zagranicznym nalural
nie - z drugiej stron)', co stwarzalo 
niebezpieczną atmosferę stałego napiQ
cia stosunków w t~'m przemyśle i gro
źbę rozruchów ~połe·cznych. 

Należy przypuszczać, że decyzja ta 
ma także głębsze uzasadnienie i że za 
tym parawanem kryje siQ bardziej 
przemawiający powód, mający poli
tyczne oblicze. 

Wydarzenie to nabiera je~zcze " 'ię
k.szej wagi, jeżeli weźmiemy jel'lzcze 
pod uwagę, że jest to na kontrnencie 
amerykailskim - w ciągu zaledwie 
jednego roku - drugi wrpadek w~r
właszczenia przez pailstwo kap i tałów 
'zagranicznych, zaangażowanych w 
przemyśle naftowym. 

Pierwszy w ypadek miał miej sce w 
Boliwii, gdzie rząd przejął interesy 
koncernu "Standard OH Company", na 

Notowania giełd 
zb ·owo-towarovlych 

B y n g o ~ z C z. 24 m llrC'1l J9~R r. Żyto J8 .2~ 
do 18.50 ; pszeniC'1l l. st. 24,n-2~ ,2~ . n. ~t. 24 .00 
no 24,50: jęczm i e ii I. g a t. 16.i'i0- 1G.75. lI. gat. 
J6,2;)- 16 .. ')0 ; ow ies 18-J 'l . ~0; otrphy ży tnie 12.:;0 
no J3.00 ;· oh 'phy pszeml e m in IIde J4 . 73-1~ ,2 .;, 
śr. 14 . 2.;-11.7~. gr. J5 .2;;- 16 00: m a kn ży tni a 
6il'/, 28,2~-2R, 7i); malm p~ 7. ('nlln 6ó'/, 38-:\9.00. 

K a t o w i e e. 24 mn!'C' " 1!l:l8 r. Żyto 19.:i() dn 
19,7~: pszeniclI czpr. t w. 2fl , ~0-27 ,00 , j e rIn . 26.00 
do 26.50. zb. 2:;,50- 20,00: j e('zmi(>i, pl'ZPtn. 10.00 
do 19 .. :;0. pa"t. 18.2.;- 18.75; owi e~ jNln . 21 .,,0 
do 22.00. zb. 20.50-~O.n : otr ... hv żytnie 12-12. ~O; 
otręby pszenne g- r. J." .2:;- J:; ,7.; iir. 14 -14.~0 . 
m inlkie 1:j.~0-14 ,00; m o ka ży tnia Q:;'/. 28,00 do 
29.00; milka p~zpnna 6;;'/. il7 ,50- :\8.00. 

Ł 6 d t. 24 mart'a 1938 r. Żyto 1!J .~O-20 . 00: 
ps~enica 20.75 -27.00. zh. 26-20 . ~0! j p'<,zl11 ip!i 
prz!'m. 17.50-18"iO: owie~ jedno 21 . 7~ 22.00. ?h. 
20 .~0-20 ,75; otrpby żytnie 1:\-13 . ~O: otr('hy 
p8zennt> lir. ]C,0- 14.7.i, gr. 14 ,7.; - 1;;.00: mnka 
żytnia 65'/. 28,50- 29,50; milka pszenna 6;)'/, 38.00 
do 39,00. 

L w 6 w. 24 mnrc~ 1!l?.g r. Zyto l. ~t. 18,:;0 r10 
18,71). lI- et. 17,8:;- 1.8,00, psz(' !!i,;" C'~f'~·_w. 2~.00 
do 25 , ~.) , zb. 2- 24.2.), biała 2.,.,,0- 2.) .1.). zhlt>r. 
2t,:)0-24 .7~: j ęczmimi przem. 10.7.;- 17,25. paat. 
l!i.7iS- 1G.00; owies J. ~t. ~1.2:;-21.!i0. II. Rt. 
19,1;'- 20,00; otręby żytnie 10,7:; - 11 .00: otrrhy 
psz('nne gr. Jll'.1i0- 13.75. ;;1'. 12- 13. mi ~l1de 13.2::> 
do 13.50; mllkn żyfn in 6;)'/, 29.2;)- 2!l ,7:5: mąka 
pszenna 65'/. 37,50- 38.00. 

'W fi r R z a w a. 24 marca 1938 r . Zy to r. Rt. 
19.7:>- 20.25: p~,zemiC' n C'Z PrW . zh . 28-28.:;0. j ...... l,n. 
27,00- 28. zb. 27--27 .:;0; jęcZlm i "I' T. st. 18- 18.2;;, 
I. iilt. n.5O- l7.n. HI. "t. 17- 17.50; owies r. Rt. 
21.50- 22. II. sL 20- 20,50: o tręby żytni!' 12.;;0-
13: otre-by II>-"Izcm ne gr. 16.50- 17. ~r. 1;;- 1,;."iO , 
miał,kie 15-1;'),50: mąika ży tn i a 65"1. 28,5O- ?9; 
milka P-S'lIeruna 6S'/. 38,50-40,50. , 

czele którego stoi znany miliarder J. D. wej części drugiej półkuli. 
Rockefeller. \Yy 'unięto zarzuty pozor- Czasami ingerencja kapitału zagra
nie gospodarczej natury: działanie na nic/mego w wewnętrzne sprawy pań
szkollę' Republiki lloliwijskiej w okre- stwa eksploatowanego przybiera ja
sie prow.adzenia przez nią wojny z Pa- skrawsze formy. Dość będzie tu wspo
rag\\'ajem o t€l'ytOl'ium Chaco prze? mnieć "lil{\Yidację" rządu Gogi w Ru
oszustwa celne, podatkowe i szmugiel munii przez czynniki zewnętrzne. 
naft~r do Argent~·ny. Rąbka tajemnicy Udział kapitału zagranicznego w 
uchylają nam dopiero umowy Boliwii różnych gał~ziach przemysłu polskie.
z pa1'l.stwami południowo - amerykań- go jest znaczny. Rola jego wielokrot
skimi w sprawie dostaw nafty, w któ- nie omawiana była na szpaltach cza
rych pl'z~'znaje siQ wrraźnie różne sopism i z trrbuny sejmowej. Nie łudź
prz~' wileje nafcie rządowej boliwij- my si Q, że zakres jego działalności w 
skiej. Przrwilejc te mają swą. moc o- Poll'lce mieści się wyłącznie w ramach 
bowiązującą. do chwili niezależności prowadzonych int€resów gospodar
przemysłu naflowego Boliwii od pół- czych, nie wykazuję.c zainteresowania 
nocno _ amerykailskiego kapitału. dla spraw politycznych. 'Wierząc w to, 

Na tym tle można sobie dopiero na- moglibyśmy się łatwo rozczarować. 
l€ż~' cie zdać sprawę z istotnych powo- Stl!d też i w Polsce aktualna jest spra
dów, które zmul'\iły rządy Meksyku i wa unarodowienia pewnych dziedzin 
Boliwii do takiej akcji. Na tym tle ze- ż~rcia ekonomicznego (m. i. i przemy
szłoroczna podróż prezydenta Stanów słu nafto"'ego) z uwagi na obronność 
Z.iednoczonvch, Roosevelta, do Połud- kraju. 
ni owej Amervki musi być u,,,'ażana za Nacjonalizacja przemysłu, mają.ce
próbę ratowania wpływów gOSPodar-1 go służyć obronności kraju, jest racją. 
czo-politycznych U. S. A. w południo- stanu Polski. W. L. 

• 

Na Węgrzech przeciw lydom 
Se'llslwyjne U'lJstqpie'nie p'ł'~ eciw:iydou'skie posła Gulyoka 

\Va r s z a w a . (Tel. wł.) 'Vedlug do- zgodny z interesami ludności węgier
nies ie!'l z Budapesztu na posiedzeniu skiej zamiast poddawać pub!. dysku
p.arlamentu wystąpił poseł Sulyok z sji i próbować zaciemniać faktyczny 
żądaniem, aby gabinet możliwie ry- stan rzeczy. Mówca przedstawił wnio
chlo zajął się zagadnieniem Żydów wę- sek, według którego parlament ma po
gierskich w myś l oświadczenia pre- lecić rządowi, Hbv do 30 czerwca przy
miera Daranj'cgo, że na 'VQgrzech ist- gotował szczegółowy projekt ustaw)' 
nieje kwestia ż~· clow. ka, którą trzeba regulacji stosunku prawnego każdego 
rozwiQzać jak najr~' chlej. obywatela węg-ierskiego wyznania moj-

Zdaniem tego posła dla samych Ży_ żeszowego. Projekt rządowy miałby 
dów bedzie korz~'stnie.i, jeśli przystą-I Objąć całokształt kwestii żydowskiej i 
pi ~ię do spraw~' ż~·clowskie.i jawnie i podać sposób możliwie rychłego jej za
szczerze i rozwiąże się ją w sposjh łatwienia. (w) 

Hitlerowcy ostrzegają Czechosłowację 
P)'~ed próbu'łni kO'lnunistyc~nych dywersyj, skie')<owatly'lni 

lJr;;ieciwko N i e'lJtc o 'ł'łł słldecl~hn 
B e r I i n. (Tel. wł.). Org-an Partii ko-niemieckim obszarze panuje od 

Narodowo-Socjalistycznej "VoeJkiscllCr I dluższego czasu silne naprężenie . Gdy 
Beobachter" zamieszcza znamienne u- ludność niemiecka zachowuje wzoro
wagi pod adresem Czecho!"łowacji . wę. dyscyplinę - według "V. B." -

Dziennik ten twiedzi, że w sudec- uznawanę. przez Czechów, usiłują. l~o-

wa PZLA opracowała plan przygotowani~ 
zawodników. Plan tcn obejmuje zaprawę 
zimową. (która została już przeprowadzo· 
na). zawody eliminacyjne 22 maja w ł_odzi 
oraz obozy treninllowe, a mianowicie dh 
sprinterów w pocz. kwietnia oraz dla całej 
drużyny od 13 do 17 czerwca. 

O powiększenie liczby urzęd
ników Niemców w Czechach 

P r a g a. (PAT). "Deutsche Presse" 
donosi, iż opracowany obecnie projekt 
ustawy ' o przyjmowaniu członków 
mniejszości narodowych do służby 
państwowej przewiduje doprowadze
nie ogólnego stanu urzędników Niem
ców w służbie państwowe.i czeskiej do 
22 pct. W urzędach krajowych Czech 
Uczba ta doprowadzoąa ma być do3.~. 
pct, a w powiatowych do procentowe) 
wysokości ludności niemieckiej w da
nym powiecie. 

Projekt ustawy tej nie obejmuje 
Polaków. 

Rozłam 
wśród monarchistów 

War s z a wa. (Tel. wł.). Wśród 
monarchistów polskich wynikły tarcia, 
które doprowadziły do powstania 
dwóch odrębnych organiz~cyj. Ugru
powanie wydające organ "Głos Monar
chistów", który ostatnio ulegał często 
konfiskatom, ogłosiło, że nie ma nic 
wspólnego z założonym niedawn.o 
Stronnictwem Narodowych MonarchI
stów, którzy zabiegają o założenie no
wego Stow.arzyszenia pt. "Związek Mo
narchistów. (w) 

Składki i pok~iłowania 
w administracji pisma na3Zego zlożono w 

dalszym ciągu : 
Na dokońc/,enie budowy kościoła w Lubonlu: 

M. Bogajscy zamiast kwiat6w na t~umne śp. 
Bolesław!' WiJliewicz8 le.-. Cech Plekarzf w 
Poznaniu ku l!czczeniu p!tmif'ci śp. ks. Strelcha 
50.-. JW. AW .• AS .• ZI::> z Foznania 14.-. Pol
sko·Kat. Tow. Głuchoniemych. w Poz~aniu 5.-; 
Z. L. 2.82 ra;;'!m 2 poprzpdlllo pokwltoW;lTIrm1 
2511.01 Zł. . ... 

Na pomnik dla kil. prol. Streicha: Polsk<>
Kat. Tow Głuchoni emych w Poznaniu 5,-. ra
zem z poprzednio pokwitowar.ymi 1104.14 d. 

Na biellnych parafii Narlimowice: J. W. Il 
Poznania 5.-. N N 5.-. rll2."OO z poprzednio po
kwitowanymi 20.- zł 

Na pomnik Serca Jezus~wl'go: J. S. ,. podzi'l
kowaniem za otrzymane la,ki , prosząC o dalsze 
10 .~. razem z poprzednio pokwitowanymi 
160.50 zł. 

. ,±2±± .2!!2U I 

XVIII bieg "Kuriera Poznańskiego" 
Zarząd PZLA wyłonił na ostatnim 

swym posiedzeniU komisję organizacyjną 
meczu pod przewodnictwem konsula Sto 
Sośnickiego. Do komisji tei zaprMzono z 
poza zarządu pp. Monc1ralównę, Zubera, 
dra Trzaskowskie~o . .J. z zarządu pp. kpt.. 
Mi3ińskiego, dyr. Szlachciaka, mgra Przy
bysla wskie~o, Sienkiewicza, Matzkową. 
rądcę Forysia, Trojanowskiego i Szenaj· 
cha. 

t Y 11;:0 jeden jedyny Kajnar przykro odczul 
lot. PP. inż. Sulij:(owski, I{oziolek i J{ajnar 
powrócili do Poznania koleją we środę wie
czorem. przvwo:!ll,c ze soha cenna. na/!rodę 
- POSf\1l z bronzu - ufundowana, przez 
konsula honorowego Łotwy w Helsinl;:,ę,ch 
p. Himberlla. Na.l!roda przechodzi na wła
sność po trzech kole jnych lub pięciu nie
koleinvch zwycięstwach w spotkaniach 
międzypaństwowych Polska i Finlandia. 

Piłka nożna' 
Obsada sędziowska pierwszych spot

kań ligowych. Wydzial spraw sędziow
skich P. Z. P. N. wyznaczył na pierwsze 
mecze ligowe następu.iacych sędziów: 

Nowy etap walki w naj s tarszym biegu w Polsce 
W roku ubiegłym zakończył się dru

gi etap tradycyjnego biegu "Kuriera 
Poznańskiego" zdobyciem przez Nojie
go drugiego pucharu przechodniego. 
Pierwszy puchar redakcji "Kuriera Po
znańskiego" zdobył, jak wiadomo, obec
ny prezes POZLA p. Bronisław Szwarc. 

W roku bieżącym rozpoczynamy 
trzeci etap biegu, gdyż wydawnictwo 
"Kuriera Poznailskiego" ufundowało 
nową. cenną nagrodę, którą. zdobyć 
można na warunkach poprzednich. 
(Regulamin opublilmjemy w najbliż
szych dniach.) Już sam fakt, że na 
przestrzeni lat 17 rozegrano tylko dwie 
nagrody przechodnie, najlepiej świad
czy o tym, jak trudno jest zdobyć na
grodę "Kuriera Poznal'lskiego", chociaż 
w biegach tych startowali wszyscy czo
łowi biegacze Polski z Janem Baranem, 

Lekka atletYka 
Polska - Francja. W dniach 18 - 19 

czerwca na stadionie W. P. rozegrany zoo 
stanie pierwszy międzypaflstwowy mecz 
lekkoatletyczny Pol<5ka - Francja. Zawo
dy te toczyć się będą o nagrodę w,!drowną, 
przy czym na wł asność zdobywa nagrodę 
ten zwiQ7.ek. który w dwóch spotkaniach 
(w r. ]938 w Warszawie i w 1'.1939 w Pary
tu) osią~nle większą ilość punktów. 

. ·Warunki sportowe zawodów zostały jut 
ustnlonp i uz~odnione calkowicie. 

J\n ż rłf1 7. drutyn składać lIię ~d~ie J ~ 
5awounik6w, . ' 

Bronisławem Szwarcem, Petki.ewiczem, 
Kusocińskim, Hartlikiem i Nojim na 
czele. 

IV bieg młodzików 
Z okazji jubileuszowego" 15 z kolei 

biegu, zapoczątkow,aliśmy bieg młodzi
ków, który od r. 1935 odbywa się w ra
mach dorocznego biegu głównego. W 
tym roku odbędzie się czwarty bieg 
młodzików. 

"Bieg starszych panów· 
W roku bieżącym do wyżej wymie

nionYCh dwóch biegów wprowadzamy 
trzecię. konkurencję: "Bieg starszych 
panów", w którym startować mogą. pa
nowie ponad lat 3l. 

Tegoroczne biegi "ICuriera Poznań
skiego" rozegrane zostaną. w n i e
d z i e I ę, 24 k w i e t n i a. 

Punktacja wyglądać będzie nast~pują· 
co: 5 :3:2:1 punktów w konkurencjach zwy· 
klych oraz 5:2. punl,tów w konkurencjach 
sztafetowych. 

Program zawodów wygląda następująco: 
18 czerwca -100 m, kula, slwk o tyczce, 

110 m pł, 400 m. 10 lml, mIot, skok w wyto 
1.500 m, łX100 m. 

19 czerwca - 400 ID pl., dysk, skok w 
dal, 200 m. 3 km z przes?kodami, oszczep, 
800 m, tr6jskok, 5.000 m, 4X400 m . 

Zarząd Polskie~o Związku Lekkoatle· 
tyczn<'!Io r07.:poczl\ł juź Pr?y~otowania do 
organizacji spotkania, a komisja sporto· 

K~lakarstwo 
Zdyskwalifikowani dzialacze zarządu 

krakOWSkiego okręgu PZK wnoszą. odwo
lanie, domagają.c sic zniesienia dyskwali
fikacji. 

Narciarstwo 
W Dolinie Chochołowskiej rozegrane 

zostały trzydniowe zawody o mistrzostwo 
okręgu warszawskiego w kombinacji al
pcjski<,.j. 

Pierwszego dnia odbył się bieg zjazdo
wy na 2700 m przy różnicy wzniesień 350 
m. Zwyciężył Strzelecki Jan (AZS) w cza
sie 2:18,2, 2) Skolimowski J. (SNPTT) 
2:28.2. W drugim dniu odbył się slalom 
na trasie 250 m przy różnicy poziomu 200 
m. Trasa byla bardzo ciekawa, ale jak 
na zawodników z Warszawy, dosyć trud
na. Wyniki slalomu: 1) Skolimowski no
ta 140. 

W ogólnej klasyfikacji pierwsze miej
sce i tytuł mistrza 'Varszawy w kombi
nacji alpejsldej zdobyl in~. .Jerzy Skoli
mowski, znany sternik olimpi.iskiPj ósem
ki z notą 236, 2) Skarzyilski 248, 3) Dzier-
ża\vski 201. \ 

Pi,ściarsłwo 

10 kwietnia: - Warta - Polonia p. 
Arciszewski, Wisła - A. K S. p. Lanj:(e, 
.Warszawianka - Ł. T( S. p. Trygalski, 
Pogoń - Cracovia p. Bergtal, Ruch
Śmigły p. Konieczka. 

24 kwietnia: - Cracovia - Warta p. 
Gruszka, Polonia - Ruch p. Skowroński, 
Ł IC S. - Wisla p. Krukowski, A. K. S.
Warszawianl;:a p. Staliński, Śmigły
Pogoń p. FranIe 

Śląski Okr. Z. P. N. komunikuje, że 
drużyna pierwszej ligi angiclskiej Wol
werhampton Wanc1crers rozegra 18 maja 
mecz w Wielkich Hajllukach z reprezcn-
tacją Śląska. . 

Różne 
Nowy regulamin Państwowej Odmaki 

Sportowej. Jalk wiadomo, Pallstwowy U
rząd 'Vychowania Fizycznego przygotowu
je już o_d lllu~sze~o czasu nowy regul amin 
Państwowej Odznaki Sportowej. Regula· 
min ten wprowadza szer('~ zmian podykto· 
wanych wymo~ami hcia i jest oparty na. 
zebranych w calei Polsce doświadczeniach. 
Nowy regulamin mial się ukazać .iuż na 
początku nadChodzącego sezonu. Niestety 
konieczność lIałatwienia szere~u niezbęd
nych formalności (projekt musi przejść 
przez Sejm i Senat, gdyź ma się ukazać w 
formie ustawy), spowodowala, że wydanie 

Nasza reprezentacja pięściarska pod nowego regulaminu nastąpi prn,\vdopodob
kier. inż. Suligows'kiego i trenera Stamma, nie dopiero z początkiem r. 1939 Aż do te
wróciła samolotem we środę do kraju. Wy· go czasu o.bowiqzu ją. przepisy, zawarte w 
startowano z TalIina we środę rano o godr.. regulaminie z 1932 r . Pozo~tajq. również na
g i wylf\c1owano planowo w WRl'szawie o da'l w mocy wytyczne P:1l1stw. l. rzedu. 
godz. HA·O. W drodze do Helsinek pięciu W. F. w sprawie' P. O. S. i upo \Yażnirni; do 
l1 ! ęśrifll'zv nie czu if\c ziemi pod nogami l DrZPTlrowad.senia pr6h o odznakę z 11 maja 
czulo si ę źle, w drodze powrotnej jeszcze 1937 1: 
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No(oa demonstra(ja prze[iw lydom 
Oskarżeni odwołują zeznania - żydzi pobili sekwestratora - "Gołym okiem nie było 
. widać" - Przerwane połączenie telefoniczne - 19 rodzin żydowskich we wsi 

Ł o m ż a, 21,. 3. O godz. 9,iO Sąd 0-
kn~go:wy w Łomży w składzie: prze
"odmczący sędzia Bondikowski, jed
r,ocześnie referent sprawy, i s. s. Ma
ł ecki, Zajchowski, pr?:ystąpił do roz
poznania głośnej sprawy o nocną de
monstrację przeciw Żydom w 'Vy
HonkaC'h Kościelnych, pow. \"ysoko
~nazo\\ieckjego. Akta sprawy obejmu
Ją 4 grube tomy. Oskarża autor aktu 
o"karżenia wiceprokurator do spraw 
politycznych \V. Tuszowski. Obronę 
solidarną 2.3-ch oskarżonych wnoszą 
adwokaci Adam l\1ieczkowski z Łom
ży, adw. Konrad Borowski i apl. adw. 
Stefan Niebudek z Warszawy, a po
nadto 3 oskarżonych adw. Kurcyusz i 
lachowicz. 

Prz~' stole prasowym siedzi kilku 
(jziennikarzy. \Vśród "licznie zebranej 
publiczności zwraca uwagę ks. Modze
lew!'\ki, proboszcz z Piekut, odznaczo
l1y Krzyżem \Valecznych i Krzyżem 
Niepodległości. 

MLODA LAWA OSKARŻONYCH 

(Od umyślnego wysłannika) 
ŻYDZI POBILI SEKWESTRATORA 

Osk. Józef Grabowski przyznał się 
do winy, iż pojeChał nocą do "'yszo
nek r9werem, by "nastraszyć żydów 
za to, iż pobili sekwestratora- i podar
li mu ubranie". Słyszał strzały od 
"żydowskiej strony", tj. z ulicy zamie
szkiwanej przez Żydów w Wyszon
kach. 

SPISANI NA KARTCE POLICYJNEJ 

Tenże oskarżony zeznaje, iż policja 
miała kartkę ze spisanymi nazwiska
mi domniemanrch uczestników de
monstracji w Wyszonkach i zapyty
wała w dochodzeniu, czy ci byli w 
\Vyszonkach. Oskarżony, jak i inni 
oskarżeni zeznaje, że w ten sposób po" 
licja "podsuwała" nazwiska reszty o
skarżonym. 

St:DZIA śLEDCZY W LOKALU 
POLICYJNYM 

Ze zeznań oskarżonych dowiadu
jemy się, że sędzia śledczy badał ich 
w lokalu policyjnym na posterunku 
P. P. wSzepietowie. \Vyrainie usta
lają, iż badanie przez s~dziego śled
cze!<o nie odhywało się w lokalu sądu. 

Pewną sensację stanowi zgłoszony 
po zeznaniach oskarżon:V'ch wniosek 
prokuratora o zbadanie 2 policjantów, 
eskortując~'ch więźniów, którzy mieli 
słyszeć, jak obrońca oskarżonych adw. 

Mieczkowski powiedział do oskarżo
nych w pokoju aresztantów "nie przy
znawać się do winy, zeznawać krót
ko", i że podczas przerwy miał do 
~'szystkich to samo powiedzieć. Poli
cjanCi ci zeznali rzeczywiście na tę o
koli czność. 

Fakt ten wywolał zrozumiał!,! sen
sację na sali sądowej. 

PRZERWANE TELEFONY MIt:DZY 
SZEPIETOWEM A WYSZONKAMI 

Śwd. Alfons WysokillSki - naczel
nik urzędu teletechnicznego w Łom
ży zezna.}, że 16 pai.dziernika 1937 r. 
w nocy została przez niewiadomych 
sprawców przerwana komunikacja 
telefoniczna między Szepietowem a 
Wyszonkami I{ośc. w ten sposób, iż 
zostały splecione przewody telefonicz
ne w jednym miejscu cienkim drutem 
miedzianym, w drugim zaś żelaznym 
- w celu uniemożliwienia wywolania 
stacji Szepietowo z '''yszonek i od
wrotnie. 

Przy okazji sąd bada tego świad
ka, w jaki sposób odbywały się bada
nia policyjne oskarżonych, zwłaszcza 
na okoliczność, czy byli bici, zastra
szeni. 

POLICYJNE OŚWIETLENIE ZAJśĆ 

Śwd. Edmund TIe,ie,,'sld - przod. 
służbr śledczej w 'Vysokim 1\1l'1.zow. 
zeznaje, iż policja miała poufne wia-
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domości o projektowanym najściu na
rodowców na Żydów w Wyszon
kach. Wystawiono więc patrole po
licyjne przed wsią.. Świadek ten skła
da relację z przebiegu zajść, prosząc 
na wstępie są o zezwolenie mu na po
sługiwanie się przy zeznaniach notat
kami. 

W Wrszonl<ach Kośc. stałej policji 
nie ma. Specjalnie przydzielono odr 
dział policji. Policja strzelała do 
przybyłych demonstrantów i w tej 
strzelanini e padł śp. Antoni Czajkow
ski - czlonek Stron. Narod. 

19 RODZIN ŻYDOWSKICH WE WSI 
WYSZONKI 

Na zapytanie ohrollcy świadek ze
znaje, iż we wsi \Vyszonki l{ośc. za
mieszkuje 1D rodzin żydowskich. a 
polskich dwadzieścia kilka. Świadek 
wie, że krótko przed zajściem w Wy
svonkach ~~' d7,i pobili sekwestratora, 
który przyszedł ściągać podatki ocl 
Żydów. 

ZEZNANIA POLICJANTÓW 
O godz. 5 po p.oł. zeznawali jako 

świadkowie policjanci, którzy jednak 
z powodu nocy panującej w czasie 
zajść nikogo nie rozpoznali. 

ODROCZENJF. OGLOSZENIA 
WYROKU 

Późm'm wieczorem po przemówie
niach oi,r011ców sąn postanowił ogłq
sić wyrok za dwa dni. 

STEN. 

. Lawę oskarżonych zajmuje 26 mlo
d:-.' ch, krzepkich narodowców - człon
l,ów Stronnictwa Narodowego. Nie
mal wsz~rgcy ubrani są w granatowe 
~ercty, zielone krawaty z mieczykami, 
Jasne koszule i długie butv z cholewa
fIli. Uderza uż~'",anie przezwisk, jak 
,.Kamienny", "Dziki", "Głąb". Nikt 
sllośród 26 oskarżonych nie był Je
s;>;cze karany. Z zawodu są rolnika
mi. 

Siedmiu oskarżonych, skutych kaj
danami, pod strażą. policyjną. dopro
wadzono z więzienia łomżrńskiego, 
pozost.ał~rch 19-stu odpowiada z wol
nej stopy, mając Jako środek zapobie
gawczy dozór policyjny. 

Dwie apelade w sprawie mordercy owaka 
Jedną apelację zło żył w więzieniu morderca, drugą jego obrońca 

O "GROŹBY I INNE śRODKI PRZY
MUSOWEH 

Na początku rozprawy adw. Bo
rowski w imieniu ławy obrończej 
zgłasza wniosek o zbadanie ł-ch 
!Ó\Yiadków: Stysiaka, Jóźwiaka, Dana 
j Pokraśni ewi cza, których już zgła
f' 7. ali wcześniej z więzienia oskarżeni 
Truszkowski, FI'uszyński. Doł.;-gow!'\ki 
i Rtawierej na okoliczność, ;;c whrew 
art. 58 regulaminu w spra"'ach kar
l1 .n·h. że "nie wolno u:l:ywać groźb 
lub innych środków przymusowych, 
ani nodstępu lub obietnic celem uzv
skllnia wyjaśnień" - warunki te nie 
były w stosunku do oskarżonych 
}lrzez policję zachowane, wobec czego 
{'('znania o::;karżonych nie odzwiercie
dlaJą i~totnego stanu faktycznego. S!,!d 
\Yllio!'\ek ten odrzucił. 

Po przerwie, zarządzonej na prośh0 
prokuratora, na sali sądowej zjawił 
t-iQ prokurat.or Kulej i nadkomi!'\arz 
l/olicji, przysłuchując się rozprawie. 

NIE PRZYZNAJ.,. SIE DO WINY 
I ODWOLUJ.,. ZEZNANIA 

Przed procesem mordercy ,vaw-I Wawrzyniec Nowak, chcą.c ponieść 
rZ~'i1ca Nowaka, jak i w czasie same- pełną. kOn"t;kwenc. ję za s",ój czyn nie 
go procesu była poruszana -.kwestia, bę.d:lie zaklaclat apeJacji. 
którą podnoszono na łamach -prasy, że Tymczasem już następnego dnia 

ZIEMIA KALISKA WRACA DO WIELKOPOLSKI 

l\.OSCIOl :::iW. J u ZeHI. \'v haliSZU Po odczytaniu aktu oskarżenia 
"kła da.ją ze7.nania oskarżeni, nie przy-
7nając si, do winy wzięcia. udziału w 
demonstracji w Wyszonkach. Nawet • 

'ci z oskarżonych, którzy w śledztwie ZydZI- do Berezy przywali się do winy, obecnie na jaw-
nej rozprawie odwołuJ, swe poprzed-
nie zeznania, oświadczając, iż zezna- Z Łodzi ""uslano do obo::;u' odosob~,:e"'l'a s~crcg t' 
nia swe w policji i w śledztwie ,;!ożvli ~u • ~,. 'r OS~tłS aU', 
pod wpływem strachu, oraz pogłosek, dodziei i paserów iydou:skich 
że "policja stosuje wielki terror". Wy- 'V a r s z a w a. (Tel. wł.). \V osiat- wach pOd.atko"·ych, jak Abrama Gel-
mienieni wyżeJ oskarżeni oświadcza- nich dniach skierowano z Łodzi do Be- rugina i i., oraz Henoha Szteinsznei
ją, że składali skargi na pobicie Ich rezy I\:artuskiej grupę tzw. przedsię- dera, znanego z z.awodowego ułatwia
przez policjantów, ale nie zostały one biorców anonimo'wych, którzy wyspe- nia obchodzenia przepisów przy trans-
1lwzględnlone. cjalizowali się w tworzeniu szeregu akcjaCh nieruchomości na szkodę 

Oskarżeni kategorycznie zaprzec1.a- przedsiębiorstw likwidowanych 11a- Skarbu Pallstwa. 
ją, swego udziału w zajściach w Wy- st~pn~e. bez możności ścią.gnif,'ciB: na- Do Berezy wysłano również szereg 
szonkach. leznoscI podatkowych. DOIl1l1lema- lichwiarzy, miQdzy którymi znajduje 

l
11ym celem tych przedsif,'biorsŁ\\l było się Haskel 'Yurzel, trudniący się 

GOLYM OKIE. M NIE BYLO WIDAć... dOkOnYWa. nie za ich pośrednictwem o- lichwą. Wśród rolników w okresie 

G l k" T k k' n l brotów ze szkodą. $karbu Pallslwa przez przednó\Yka, \ ... łaściciela licznych nie-
Te ~~ o~ ar:-elll. rusz 'o;"s :1,. o ę-inne oficjalne firmy. ruchomości w Radomiu. 

"'o,n;kl, Stawlcrel, 'V"sZQ1!'\kl l Pru- O d '. ł . t .. Z kry . I' . ,., .. . . .. . . - . on10S ym znaczemu cgo ZJaWI- grupy mma IStOW wysłanych 

po ogłoszeniu wyroku, Nowak, przeby
wający w więzieniu przy ul. Młyńskiej, 
w piśmie skierowanym do Sądu Okrę
gowego sam zapowiedział wniesienie 
apelacji. 

W tym samym dniu taką. sarnę. za
powiedź złożył w sądzie jego obrońca, 
nie wiedząc, że uC'z~'nił to już Nowak, 

Ohecnie Sąd Okr~~owy w Pozna
niu przystą.pi do sporzą·nzenia wyro
ku wraz z uzasadnieniem na piśmie. 
\Yyrok ten zostanie dor~czony m01'der
C'y lub jego obrOllc.v. \V ciągu siedmiu 
dni od chwili c1oręczE'llia . obr011ca No
waka musi wni eść do Sądu Okręgo
wego w Poznaniu uzagac1nienie apela
C'ii. 'V uza!'\aclnieniu trm mus i pOdać· 
po" ocl~' . ella których zaskarża wyrok 
Sądu Okl'ęgowego oraz sprecyzować 
wn io!'\ki co do przyszłego wyroku Sę.
rlu Apelacyjnego w Poznaniu. 

Prawdopodobne je!'\ t, ż e proc€-s ape
l ac ~' jlw '''awrzY11ca Nowaka odbędzie 
się jeszcze w 1,0l'Icu kwietnia rb . (k) 

Zaginięcie samolotu 
P a l' y ż . (Tel. ,"ł.) Samolot komu

nikacyjny kursujący na trasie Casa
blanca - Tuluza, który według rozkła
du lotów miał przybyć w środę o godz, 
15-tej do Tuluzy, nie wylą.dował do 
godz. 2 po północy. Nie ma też żadnej 
wiadomości o zaginionym samolocie, 
są natomiast różne doniesienia. Jedno 
z nich mówi, iż w pobliżu miejscowo
ści Corsavy we francuskich Pirenejach 
sp~,dł płonacv samolot. Zachodzi oba
wa, że był to właśnie zaginionv samo
lot komunikac~,jny, który mial na po
kładzie 5 pasażerów i 3 członków za
łogi. 

s~yn.!'\kl. kt~rz? .odp?\vlada.lą z Wlę- ska świadczy, że obroty zatrzymanych do Berezy wymienić należy Józefa 
Zlen I~t skn:·z~ S.lę, ~e po~cza~ do.cho- przedsiębiorców, jak Berka BOl'ellsztej- Szewczyka, karanego H-krotnie, orga
dze~la ~OI.lC:la 1ch b11a, pIZe\\onmczą, na? Ksy.ln: Frydmana, Beli . Bryslko,,:- nizatora ,:",'łamań na t.er.enie Zagłębia 
cy zap~ uJe. .. sklego ] Innych, wahaly Slę \" granl-l Dą.bro\~·sklego, Hersza EJdellbacha, pa_ 
. - Cz:-,'. ~ołym okIem. w:dać bylo cach od 5 do 10 milionów złotych, a u' sera z Łodri, cieszącego się opinią Z1°-1 ' 
s~a~l~~ poblcla. (gd~' ,oskarzel1l zeznawa- szczuplenie nalcżności Skarbu Pań- dzieja!'\zka bankOWego. i Izraela Godja-
11 JUz u sQd7,1e~0 sle~czego)? st.-wa od 200 do 400 t?' ięcy złotych rocz, I sza, 8-krotnie karane~o złodzieja kie- Marian Romala: Drzeworyt "Macierzyń-

- ~oł~'m oklem .11I~ ~ wi~ ... - me. Nadto z ŁodzJ . w_\' :;~al~o cło Bere- !"z~n~\o"' el!o, u~rz~'mul~crgO szkołę zło- ~ __ z wystawy w Muzeum W,ielko-
odpo~nadaJą oskar.zcm. zy zawodowych pO::ll'cdnJkuw w ~pra' UZJcJ::;kQ. dla UlelotulI.:h. (w) Dolskim w Poznaniu. 



'kRONIKA PABlA le 
Z Rady Miejskiej. :Ku wtorkowym po

siedzeniu Rady 1\I ie jskie j uch"'alono za
ciągnię cie pożycz e k 80 tys. z ł z Banku Go
spodarstwa I\:ra jo\\'ego 11a wykup gruntów 
.p-od buclo\y ę osiedla robotniczego, ZOO tys. 
zł na budowę i reg ulac j ę ulic miasta. oraz 
400 tys. zł na d a lsz.ą hudo\y !) kanalizndi. 

Czas wykończyć parkan dziedzińca 
szkolnego. Obok s zkO ły powszechn ejl im. 
PiłsUdskiego przy ul. Puła ski ego, Zarząd 
Miei'ski rozpoczął w ub. r. hudowę parka
nu dziedzillca tejzo szkol}". Parkan ten nic 
został jednak ,,'ykOJ"lczony. W chwili 
Qbecnej stoją tylko surowe filary i mury, 
które w 'Pal'U mi ejscach ulegają zniszc7.e
niu. 'Vidol{ tego n icwykoilczonego par
kanu przy ulicy,,' śródmieś :iu czyni na 
prżechodniach przyl{l'e wrażen i e. 

Amatorka cudzych bncików. Właści
cielka składu obuwia Łuczak M. pl'ty ul. 
Kości uszki 39, przyłapała na gorącym 
uczynku Grzelik "'ładysła\yę ze " 'si Win
centów, która skradła parę bucików i usi
ło'wała następnie ulo tn i ~ się ze s·klepu. 

Żyd okradał Żyda. Miller Chn.im spo
strzegl, że od pewnego czasu IV fabryce je
go dokonuje ktoś systematyczno kradzieży 
przędzy. Okradany Żyd postanowił wo
bec tego w~'śledzj ć ;;nrawc~ kradzieży i IV 

niedługim jUi czasie przyłapał na gorą
cym uczynku Petlmanna AroI1fl. zam. 
'Przy Ul. Bocznej 1, który wykradał przę
dzę· 

Kradzież odbiornika radiowego. Szy
mańsk i Jan, za.m. przy ul. :\'aruto"'i cza 13 
zameldował. że IV czasie je~o n i eobe cności 
w mieszl{aniu. nieznany sprawra wykradł 
Qdbiornik radio,,'y, ,,' ortości 380 zł. 

Śntntny koniec libacji pożegnalnej. W 
związku z wyjazdem do woJska grono ko
legów urządziło sobi e w m ieszkaniu przy 
ul. Drewnowskiej 45 " 'ieczór pożegnalny. 
Koleżeński wi eczór pod wpływem nadmia
ru wypitej; wódki zamienił się w końcu 
na bójkę powstalą na tle starych pora
chunków. W bój re tri z ost ał ban!zn dot
kliwie pobitv n ie jaki Koriołek, które,go IV 
stanie groźnym odsta\\'i ono do szpitala. 
oraz niejaki Banasiak. Policja dokonała 
aresztOwań paru uczestników libaCji. 

KRONIKA Z~IERZA 
Komunikat Stronnictwa NarOdowego. 

Dziś, tj. 25 bm. o godz. 8 wieczorem IV lo
kalu własnym przy ul. Piłsudskiego 28 od
będzie się tygodniowe zebranie członków 
Stronnictwa Narodowego. Przemawiać bę
dzie prof. Plachowski z Łodzi. 

Makabryczne odkrycie. Onegdaj na 
przedmieściu Zgierza, Przybył ów, przy ul. 
Solnej 4 w czasie oczyszczania dołu klo
acznego znaleziono zwłoki noworodka płci 
żellskiej. O makabrycznym odkryciu po
wiadomiono niezwłocznie policję, która 
prowadzi dochodzenia, 

Potajemny ubóf. Kontroler Zarządu 
MiejSkiego podczas lustracji przedmieść 
wykrył przy ul. Dolnej 10 na posesji Woj
ciecha Kosiewicza potajemn[\ rzeźnię by
dła. Mi~so skonfiskowano, zaś rzeźnika 
Nacbmana Mermensztajna pociągnięto do 
odpowiedzialności karnej. 

KRONIKA TOMASZOWA 
Niezwykle samobóJstwo łomaszowlani· 

na. VV mieszkaniu wła snym przy uL I{b
szykowej 29-letni Henryk Nowak popełnił 
samobójstwo przez uduszenie się dymem. 
Samobójca przyniósł do mieszkania więl,
szą ilość drzewa, uszczelnił i pozasłaniał 
okna i następnie oblawszy drzewo naftą, I 
zapalił je. Szaleńczy czyn Nowaka odkry
ła jego siostra, która na widok wydoby
wającego się z millszkania dymu zaalar
mowała sąsiadów. Po wyważeniu drzwi 
zastano leżącego na podłodze Nowaka, 
nie dającego oznak życia. 'Y\ 'ozwany le
karz stwierdził zgon wskutek uduszenia 
się dymem. 

Kary za noszenie munduru S. N. 'V ub. 
niedzielę człQnkowie Stron. :Karodowel/,'o 
w Tomaszowie udali się do kościoła para
fialnego na mszę św., odprawianą za spo
kój duszy śp, ks. Streicha. W uroczysto
ści tej członkowie S. N. występowali w 
mundurach. Policja pociągn<:ła wszyst
kich umundurowanych członków S. N. do 
Qdp<J\viedzialności, konfiskując jednocz~ś
nie mundury, 

ORĘDOWXIK sonota. linia 26 marca 1938 Numer 7~ 

Przymusowe rozjemstwo 
zakończy strajk kotoniarzy 

St'rajk okupacyjny u EJtiłłgona - Ost((tec~łla liklvidacja 
stł'a jku s~eu:ców 

rajszym zlikwidowany. Po kilkugo
dzinnych nieprzerwanych targach w 
Inspektoracie Pracy ostatecznie usta
lono tekst nowej umowy zbiorowej i 

• 

podpisano układ do dnia 31 stycznia 
1939 r, 

Opracowano również po raz pierw
szy jednolitą taryfę, na podstawie któ· 
rej place od jednostki zostaly podwyż
szone przeciętnie od 5 do 30 pct, gdyż 
dotąd były mocno niejednolite. Dla 
załatwienia sporu indywidualnie mię
dzy pracodawcami i pracownikami 
wyłoniono specjalną komisję w skła
dzie 16 osób po 8 z każdej strony. W, 
dniu wczorajszym już szewcy podjęli 
zajęcia. 

Ł ó d ź, 24. 3. W Ministerstwie Opie
ki Społecznej z,,"olana została na 
dziel1 wczorajszy miQdzyzwiązkowa 
l<onferencja z udziałem przedstawicieli 
Ministerstwa i przemysłu w sprawie 
likwidacji strajku, jaki trwa od dłuż
szego czasu w przemyśle kotonowo
dzianym w Łodzi. 

Konferencja nie doszła do skutku 
z powodU dużej rozbieżności zdań po-

Zvd Marks i Darwin 
między stronami. Ministerstwo wo- tełJlate'ln akade'lnii ku c~ci nlał'S~. Piłsudskiego 
bec tego zastosowało przymusowe roz-
jemstwo w sporze. Pierwsze posiedze- Ł ó d ź. - 24.3. W. dniu ~9 bm. z .ra- ł w~lać jako jedyn~. organiz?-cJę akade
nie komisji rozjemczej odbędzie się w cji irrienin marsz. Ptlsudsklego w glm- mICką Zw. PolskIe] Mlodzlezy Demo
przyszłym tygodniu. nazjum im. J. Piłsudskiego w Łodzi u- kratycznej, zebrani przekonali się z kim 

Ministerstwo nakazało wszystkim rządzono akademię, w której wzięli u- mają do czynienia, Prelegent w dal
związkom przerwanie strajku i przy- dziaŁ uczniowie i profesorowie. szym ciągu zachwycał się projektami 
stąpienie do pracy. Ze strony Mini- Na akademii wystąpił niejaki pan Komisji Kodyfikacyjnej o prawi"e mal
sterstwa występo,,'al naczelnik Pre- Wypych ,,"ychowanek tego gimnazjum, żeńskim, zaatakował ni stąd ni zowąd 
nier. ' który wygłosił referat nt. "Drogi przy- "Mały rocznik statystyczny", którem,/ 

'V żydowskich zakładach Ejtingo- szłości mlodzieży," MIody, pełen tupetu zarzucH fałszmvanie prawuy i zalecał 
na. przy uJ. Dowborczyków 30 na od- młodzieniec, zaczął dowod~ić, jakoby gorąco samodzielność w dociekaniu 
dziale przegląd.alni towarów wybuchł Marx .. Kant j Darwi~ przyczynili się prawdy, prawdopodobnie wedlug wzo-
trajk okupacyjny z powodu nieslu- walme do two~zema... kultury pol- rów Marxa. 

sznej, zdaniem robotników, redukcji skiej. (sic!). SwOl~ ml?dszym koles°'? Nie obeszło się bez zlośliwych wycie
jednego z pl'aco",'ników. zalecał .studlOWa!11e d7,lel. tych "Ylasme czek i wypadów pod adresem mlodzie

Lil"";ielacją. zatargu zają.ł się in-I autorów, l>tó.rzy Jego zdal11em ~aJą pod- ży tzw. klerykalnej, jak pogardliwie 
spektor pracy. stawę do sYllatopoglądu. , . nazywał prelegent mlodzież katolicką. 

Strajk szewcó"r został w dniu wczo- Gdy mowca zacząl polecac l zach- Wystąpinenie młodzieńca wywolało 

Uporczywe forytowanie 
związków klasowych 

Dla c~ego in*. Wyr~y1iowski nie dopuścił delegf1,tów "Pracy 
Polskiej" do konferencji w spt-au:ie u'lnowy ~biorowej dla 

tramwajar~y 

Ł ó d ź, 24. 3. - Wielkie poruszenie 
wywolał wśród pracowników tramwa
jowych fakt niedopuszczenia przez 0-
kręgowego inspektora pracy inż, Wy
rzykowsl<iego delegatów "Pracy Pol
skiej" na konferencję w sptawie ukła
du zbiorowego. Jest to nie pierwsze 
posunięcie inż, Wyrzykowskiego o tym 
charakterze. 

Zadziwiać musi szczególna kohse
kwencja w forytowaniu związków kla
sowych, jak gdyby miały one monopol 
na obronę interesów robotniCZYCh. Z 
samej istoty i charakteru Ul'zędu pań
stwowego wynika konieczność równo
miernego traktowania uprawnionych 
do korzvstania ze swobód konstytucyj
nnh robotników. Skąd czerpie inż. 
\\'Hzykowski uzasadnienie i natchnie
nie cio popierania monopolistycznych 
zapędów związków klasowych? 

Czy tego rodzaju posunięcia, jak 

L:ISTY DO REDAKCJI 

niedopuszczanie do rokowań delega
tów "Pracy Polskiej", należy poczytać 
za próby ratowania pozycji bankrut';!
jq,cych w coraz większym zakreSIe 
związków klasowych? Jeśli tak, co 
wydaje siQ niesporne, to stwierdzamy, 
że w takiej roli nie powinien absolut
nie występować oficjalny przedstawi
ciel urzędu. 

Wywołać musi także zdziwienie 
fakt odwoływania się inż. 'Vyrzykow
skiego do opinii przedstawicieli związ
ków klasowych \V sprawie dopuszcze
nia czy niedopuszczenia delegatów 
"Pracv Polsldej" na konferencję, jak 
to bylo w okrQ~owym inspektoracie 
pracy w dniu 23 bm. 

Tego rodzaju postępowanie inż. Wy
rz~rkowsk iego budzi daleko idące za
strzeżenia ,,,gród szerokich mas robot
niczych. (W) 

W obroni młodzieży k demickiej 
Otrzymaliśmy następują.cy list: 

"Ł ó d ź, dnia 24. 3. "r tych dniach dzienniki żydowskie " . , 
w Łodzi "Republika", "Głos Poranny' 
i inll!3 opubliko'," ły list otwarty nie
znanego mi p. paweja Wó,icikowskie
go, który domagał się od ministra o
świah' wnJ.!l.nia natychmiastowego za
rz"clzimia' 'IV celu "ukrócenia swawoli 
pe'\ nej cz~ści młOdzieży akademie-, 
kiej", która rzekomo uniemożliwia 

'. 

normalny tok pracy na uniwersyte
tach i krzywdzi akademików Żydów. 

"Nie byłOby w trm żądaniu nic spe
cjalnie dziwnego. boć na" .. et niepełn0-
letni ma możl1oś~ wysłania li ,tu do 
każdego ministra, gdyby nie fakt, że 
autor wspomnianego listu otwartego, 
"Tstępując w obronie akademików Ży
dów, poz,,' olił sobie na obelgę w sto
Bunku do młodzieży polsldej, nazywa
ją.c ją, "wykolejeńcami" i "zbójami", 

zrozumiałą reakcję ze strony ks. prefek
ta mgra Pabjallczyka oraz jednego z 
grona zebranych, którzy demonstra
cyjnie opuścili salę, Reszta zebranycti 
udzieliła milczącej aprobaty, 

I ciekawe i bardzo charakterystycz-
ne. 

Kupiectwo chrześcijańskie 
na F. O. N. 

Komitet Glówny Zbiórki Kupiectwa 
ChrześcijańsKiego na Fundusz Obrony Na
rodowej ukończył już swoją działalność. 
Zebraną kwotę przeznaczono na zakup dl;\ 
armii 40 ciężkicb karabinów maszynowych 
z całkowitym wyekwipowaniem. 

Uroczyste przekazanie armii tego sprzę
tu odbędzie się 26 om. w Warszawie z u
działem przedstawicieli kupiectwa chrze~ 
śCijańskiego. 

śmierć pod kołami pociągu 
Na szlaku kOlejowym Kotlin - Wi

taszyce w pow. jarocillskim zabity zo
stał w czwartek rano 50-letni robotnik 
torowy \Vacław Bażewski z \Vitaszyc. 
Podczas obchodzenia toru najechał na 
śp. Bażewsl<iego pocią~ osobowy, zdą
żający do Jarocina i zabił go na miej
scu. 

"Jako ojciec akademika przeciwko 
tego rodzaju niepoczytalnym wystą
pieniom i oszczerstwom muszę jak naj_ 
kategoryczniej zaprotestować. Takim 
niewybrednym językiem przemawiają. 
do młodzieży akademickiej nie przyja
ciele, lecz jej \Hogowie. 

. "Próżne są. również obawy p. \Vój
cIkowskiego o to, jakOby polska mło
dzież zatraciła poczucie ładu, prawa i 
honoru. Tak nie jest! Że jest właśnie 
inaczej, może świadczyć o tym pozy
tywny i entuzjastyczny stosunek mło
dzieży polskiej do armii, w przeciwień
stwie do mlodzieży pozostajq,cej pod 
wpływami Żydów, - lewicowej. 

Usunąć lydów 
z polskiego życia organizacyjnego 

Organizacje takie dają żydowskiemu 
żywiołowi możność urabiania przy
chylnej sobie opinii i przeciwdziałania 
narastającej fali nastrojów antysemic
kich, 

"Młodzież dzisiejsza, kształcą.ca się 
na wyższych uczelniach, to młodzież, 
przejQta. patriotyzmem i zapałem, dą.
żąca do budowy silnej i Wielkiej Pol
ski. Widzi ona jednak, że na drodze, 
prowadzącej do budowy takiej Polski, 
stoją. wewnętrzni wrogowie Żydzi, któ
rz\, prowadzą. akcję, zmierzającą do 0-
słabienia ducha w narodzie. Do statutów pos~c~ególilłlc1t ;;lr~es~elt lÓtl~kic1t należy u'pro

tcatbić lJm'ag"af arujski 
Ł ó d ź, 24 3. Linia podziału, prze- samoistne z,viązki bez udziału Ży

riegająca pomiędzy społecze11stwem dów. 
polskim a Żydami, uwidacznia się co- OczY''''ista, że na tych ważnych i 
l'aZ w)"l·aźniej. Nll. poszczególnych od- bezsprzeczni.e przełomowych faktach 
cinkach działalności spolcczno-gospo- II ie może skoilCZYĆ się w Łodzi proces 
c'al"czej i kultul'ałnej następuje zelecy- usuwania Żydów z życia organizacyj
óowahe u suwanie żywiołu ż~'dow- nego. 
ski ego po za nawias polskiego ż~·cia. Dokonany został wstęp i za pierw-

Trzeba stwierdzić, że nie wc wszyst- szymi, zasadniczymi posuniQciami 
łdch dzieli1icach i miejscowościach muszą pójść dalsze. Trzeba USUllf~,Ć 
ktaju proces ten występuje z jednako- Ż:,dów z gospodarczo-zawodowych 01'
wą. siłą. Jeśli chodzi o środowisko gallizacyj. Muszą. zniknąć organizacje 
łódzkie, to ostatnie Jata przyniosły w grupujące Polaków i Żydów. 
tym względzie ogi'omne zmiany, wY- Zwhu:;zcza w dzisiejszych cza~ach, 
jaśniajQ,c sytuację na wielu odcin- kiedy prąd uświadomiania narodowe
kach. 'Yyodt~bniIi się przede wszyst- go cora7, potQżnie-j prz-enika społeczeń
kim spośród żydowskiej mns~' pol cr I stwo, Mleż" Zydom na utrzymaniu 

. ~a.rze i adwokaci, t'oC,'orzq,c odt~bne sto,yarzyszel'l. o mieszanym składzie. 

Organizacje o charakterze miesza
nym pozwalajl.). Żydom na blfższe na
wiązywanie stosunków i wciąganie 
Polaków do najrozmaitszych komórek, 
służących żydowskim' eelom. 

Trzeba rozpocząć stanowczą, akcję, 
mającą za zadanie usunięcie Żydów z 
organizacyj, gdzie chrześcijanie stano
wią poważną, siłę. Należy rozpocząć 
walkę o wprowadzenie do statutów 
poszczególnych zrzeszeń paragrafu a
ryjskiego. (ł~) 

"Dlatego też pragnie młodzież na
s~ całkowitego oddzielenia siQ od Ż~'
dow, domagają.c siQ wprowadzenia. 
getta ll~ wszystkich wyższych uczel
niach. Zydzi jednak nie zgadzają. się 
na getto i ciągle prowokują pol ską. 
młodzież, wskutek czego często docho
dz.i do ostryc~l starć, o których wspo
mma autor llstu otwartego p. Wójci-

Wielki gość 2ydów w Polsce kowski. " . 

I 
,,\V zakonczenlU swego "memonału" 

Do Warsz~wy przybył Iz.~ak .Grynb.~u.m, do ministra oświaty p. Wó.icikowski 
członek egzel, utywy AgencJ~ ŻydowskleJ. z zapytuje, co należy zrobić ab t ł 
Pule ·tyny. Był on 'Poprzedmo w Lond~'l1le walk' na w.' ,y us a y 
na sesii l\:omiteŁu Wykonawczego. po czym l ' l. '<. yzszych yC7.eln!ach. Na to 
w Bruliseli, Antwerpii. Pary:W i Pradze. p~ tame Jest t?,lk? Jedna l to. bardzo 
wy~łaszał referaty o s.ioniźmle. pl osta. od1?OW1~d7.: wys~uchac slnsz-

W Warszawie zabawi przez kilka dni l Dych ządan ogolu polskIej młodzieży 
wygto~i tu równiet refśrat, pO ~ym ~i akademiCkiej" • 
do Palestyny. J. WesUal, Lódi., 
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Ogólne zebranie "Pracy Polskiej" 
W piątek, dnia 25 bm. w sali "Pra

cy Polskiej" ul. Bandurskiego 9/10 od
będzie się ogólne zebranie członkow
skie z referatamai nt, 

l) "Robotnik w ustroju narodo-
wym", 

2) "Polska a Litwa". 
Początek o godz. 20. 

7a legitymacjami. 
WstQP tylko 

Długość dnia 12 g. 28 min. 

KSl~!i~~:6,~sZci~~dp;';:d z:~,~?~rr!1,23 ,,,Czarne listy" w walce z robotnikami 
Adre~ re~ak[)'i i a~rnininratii w tO~lJ Ł ó d ź, 24. 3. - Co kilka dni ujaw- mieszczeniem na tzw. "czarneJ liście", 

niane są. karalne nadużycia fabrykan- znanej \V sferach fabrykantów .. 
Piotrkowska 91 tów w odniesieniu do robotników. Sy- Taki "niesolidny" robotnik, choćby 

NOCNY DYZUR APTEK 
Nocy dzisiejszej dyżurują apteki Kon i Ska. 

plac Ko~('ielny 8. Cbaremza - Pomor~ka 12. Wa
smer i Ska - Piotrkow~ka 67. Zajł\czklewic! i 
Ska, Żcro'nskiego 37. Go,czycka - Przeja7.d 59. 
Ep~zt"jn (Ży,]). - Piotrowska 225, S,-yma'lski -
Przędzalniana 73. 

Pogotowie miejskie 102·90. 
Pogotowie P. C. K. 102·40. 
Pogotowie Ubezpieczalni :ZOE·10 
Straż ognio\\ a 8. • 

TEATRY 
. "Teatr Polski - .. Nieboska komedia", 

'realr Popularny - "Figle Skapena". 

I{INA 
Oapitol - .,Motyl hiszpal'iski". 
Corso - "Trójka hultaisku". 
Ikar - ,.Kusicielka" i "W. Z. 6 nie w:ylą

'dowal". 
. Metro - ,.Kr61 i chórzystka". 
Mimoza - "Kościuszko pod Rac1l1wicami". 
Oświalowy-Slo(lce - "Panowie z towarzy-

stWIi" i "Niesamowity dom" 
Palace - .,Fortancerki". 
Przedwiośnie - "Robert i Bertrand". 
Rialto - "Kobiety nad przepaścią". 
Stylowy - "Kaprys miliorera". 

KOMUNIKATY 
. Zebranie kupców rynkowych. W nIe. 
dzielę, dnia 27 bm. odbędzie się o godz. 18 
rano w lokalu "Pracy Polskiej" przy ul. 
Bandurskiego 9-11, ogólne zebranie kup· 
ców rynkowych. 

PO('iag popularny do Krakowa odejdzie ze 
stacH Lódź-Fabr. w dniu 1 kwiptnia o godz. 
22 min. 2::;, przyjście do st. Krak6w w dniu 2. 
Inyietnia o godz. 6 min. 20. Odejście ze st. Kra
ków w dniu 3. kwietnia o godz. 22 min. 13, przyj
ście do st. Łódź·Febr. w dniu 4 kwielnia o 
godz. 4 min. 08. 

Cena karty kontrolnej na ten pociąg, waż· 
nej na przcia7d koleją w obie strony (miejsca 
numerowane do leżenia) wynosić będzie z Ło
dzi zł 14,40. 

Karty kontrolne sa do IJabycia we wszyst
kich oddziałach i agentura P. B. P. "Orbis" 
w \Yarszawie i Łodzi. 

Z ŻYCIA ORGANIZACYJ 
Z Polskiego Tow. Krajoznawczego. Sekreta

riat Towarzystwa (Al. Kościuszki 17, poprz. 
of. II p.) przyjm uie codziennie od godz. 19 do 
20·cj za pisy na kurs dla przewodników po ł ... o
,hi i udziela informacyj rlotYCZllCych tego kursu. 
Zapisy trwać b<:da do 31 marca rb. 

Z dniem 18 bm. wZIJowiono pintkowe zebra
nia świetlicowe o ch'al'akterze sprawozdawczo
rlyslwsyjnyrn . Świetlica czynna od godz. 19 min. 
30; początek pogarlanek względnie dyskusji pun
kttwlnie o godz. 20·ej. 

'V pintek, dn 25 bm. p. prof. Jan M:alik 
wygłosi picrwszą z szeregu pogadanpk pt. "Od 
zr6del ,,'i~ły do źródel PoprurIn" (Grzbiptem 
Beskidu Zachodniego). W'prow8(lzeni go§cie mi
le wirlziani. 

'W niedziek, dn. 27 bm. odbp,dzie się wy
cieczka na tra "ie Pahianice-K.awPl'ów-Roc1a 
Pahianicka. Celem wyl'ieczki - zwiedzenie za
hytków arrhitpktonicznych w Pahianicach (Ra
tu~z i ko~ci61 św. Mateusza z XY[ w.l, poznanie 
wsi - ogrodu K~awerowa. doliny Neru i kraj
ohrazu okolir RlHly Pabianirkiei. 

Punkt zuorny na przystanku tramwajów pa
hianickich o godz. 8 min. 30. dojazd tram",njt'1n 
do Pahianic, dalszl1 trasa piesza, powrót tram
wn.if'm z Rudy Pahlanicki('j. 

Koszt wyciPczki dla członków zł 1, dla go
"ci zł 1.20 Za pisy na wycipczkp, przyjmuje Re
kretariat Tow. w piątek dn. 25 bm. od godz. 
18- 20-ej. 

KRONIKA MIEJSCOWA 
Stan zatrudnienia. ,y średnim przemy

śle włókjcnnicz~'m w ostatnim tygodniu 
zwir.kszyl się zaledwie o kilkunastu ro
botników w porównaniu z poprzednim. co 
ws!irl7.ujc, ŻC SC7.0n osiągnf\t już punkt naj
w~'ż 7.y. \V poró",naniu z ub. rokiem stan 
zatl'udnii'nia jest wyższy przeciętnie o 600 
robotn ików. Za trucI nion~'ch było łącznie 
w 101 7,ilklaclach 12697 robotników. przy 
czym 10.890 przez pełne 6 dni, a 1.4:?·j, pl'Zrz 
5 dni, co wskilzuje że nieznaczna jedynie 
liczba (388 robotników) pracowała przez 
3 luh 4 (lni. 

Przedłużenie !lodzin handlu. Zgodnie z 
7.an:ąclzcuicm ",ladz starościńskich ocl 1 
kwiC'tnia rb. przedłużone zostają godziny 
hil nrllu w porze wirczol'o\Ycj. Kioski i inne 
za klad~', ldórr zimą 01 warte mogly być 
do gorlzjn~' 21-cj, ot! 1 kwjr!nia rb. mogą 
być otwarte (10 godziny 23-ej. 

Stan zatrudni.enia na robołach publicz
nych. \\ '(l j. Biuro FU\1(luszu Pracy w Ło
dzi podajc poniżej stan zf\!l'ullnicnia na 
l'obotach pulllicznyrh lHI terrnie woj lórlz
kiego, a mianowicie: Oddział Pośreclnir
twa Pl'ney w ł,orł7.i 13:)3 w tym I.ódź 878, 

siem wyzysku szczególnie stosowan~' po~iadał najlepsze kwalifikacje i go
jest przez żrdow!'>kich fabrykantów, w dzit się na najniższe warunki, zostaje 
formie czy to fikcyjnych spółdzieln:, odrzucany, fabrykant bowiem powia
spółek, czy itp. domiony przez "czarną. listę", obawia 

Mały jednak odsetek tego rodzaju się, ~e ~astęp.nie .i pl'ze~iw. niem,u wy
nadużyć dostaje się do wiadomości pu- S~~~l z .zą~amaml, wym.ka]ący.mJ z ra
blicznej i to wówczas tylko, gdy robot- CJI lst11leJ11a umowy zbIOrOWe]. 
nicy zostali doprowadzeni do ostatecz- Obecnie dopiero związki zawodowe 
ności i zwrócili się do władz. Przewaź- zwrócił)' uwagę na istnienie tego 1'0-
nie jednak, szczególnie w małych fa- rtzaJu list. Celem przeciwdziałania te
brykach, wyzyskiwani pracownicy po- mu s,'stemowi wyzysku, postanowiono 
zostając pod tcrrorem ż~'dowskich W)'-I zaostrz)'ć nadzór przez ustanowienie 
z)'skiwaczy, obawiają sjQ wystąpić, steł)'ch pOdinspektorów z ramienia 
grozi to bowiem nle tylko utrat:;\. prac)' zwinków zawodowych. w szczeg61no
w danej fabryce, ale równocześnie u- ści dla mniej!'>z~'ch zakładów pracy. 

Wielki pożar pod Łodzią 
SlJ1Qnęły tr~y ~agrody - 45 s~tuk bydła padło pashcC{ 

plontieni 

Ł ód ź, 24. 3. - W kol. Orenice. pod ł zni:"zczone doszczętnie. 
Łodzi!). w zagrodzie Stanisława Miko- 'vV płomieniaCh zginęło 45 sztuk ko
łajczyka wybuchł pożar, który rozsze- ni, Iwdla i świl'l. Strat)' oszaco\\'ano na 
rz)'ł siQ na dalsze dwie zagrody. 135.000 zł. Przyczyny pożaru nie ustaIo-

Wszystkie trzy za!?rocly został)' no. 

• 
ląda'nia robotników brukarskich 

Ł ó d ź, 24. 3. - Do roku 1934 robot\" 
brukarskie prowadzone brły ''''zez Za
rząd m. Łodzi s~'stemem gospodar
cz~'m, tj. we wlasn)'m zakresie, bez 
powierzania. ich w drodze przetargn 
przedsiębiorstwom pn'watnym. Od te
go okresu zmieniono ten system i o
becnie roboty prowadzą przedsiębior
cy brukarscy a znacznł). część tych ro
bót otrzymuje "spóJdzieln ia robotn i
cza" ("sanacyjna"). 

Ponieważ w t~-ch warunkach, nie 
wSZ~'scy robotnicy brukarscy osi!!gają 
jednakow)' okres pracy i gdy iedni 
pracują po 7 i ,,,iQcej mie;:;ięcv w roku. 
drudzy w przedsiębiorstwach mniej u
przywilejowal1,\'ch nie osiągają 6 mie
sięcznego okresu, potrzebnego do za
siłków - związek zaw. brukarz~', pl)'
ciarzy i ubijaczy wystąpił do prez)'
denta Godlewskiego z wnioskiem, by 
roboty bl'ul\arskie prowadzono syste-

mem gospOdarczym bezpośrednio przez 
miasto przy czym brukarze zgodzili 
się pracować na takich fl.am)'ch wa
runkach płac, tj. dziennie 9 zl ella ubi.
jacz,' i 12 zł dla brukarz~r, prz~' utrzy
maniu norm dziennej pl'oc1ukcji. 

Liczyć się należy, że wniosek ten 
zOfl.tanie prZ\'ch)'lnie potraktowany, 
tnn wi('C'e,i. źe leży on w interc!'>ie mia
sta. Prace w~-konywane przez przed
siębiorców mUSZli oc.z:-.'\\' iści e drożej 
ko!>ztować, choćb,- z tego względu, że 
poza normalm-mi wydatl,ami, przed
!'>iębiorca dolicza w kosztorysie dodat
ld r.a wła~ne zyski i pokr)'cie ewent. 
n'z,'l,a. 

Te dwa względ,- dostatecznie pl'ze
ma,,,iaia za h'm, b\' prace brukarskie 
pro\\'a<17.one były gospoclarcz~'m spo
sob€'m. pod nadzorem fachowców . któ
rzy i tak kontrolę t~ dot)'chcza!'> z ra
mie-nin miafl.ta musieli SDl'awOwać. 

Pod groźba noża wvmuszali pieniądze 
na wódkę 

S~(l.ika rabusiów ulic~łłych 1Jr~e(l sqde1'łt 

Ł ó d ź, 24. 3. Plagą Łodzi staly się 
ostatnio napady różnych mętów na 
przechodniów, od któn'ch pod groibą 
wymusza się pieniądze na wódkę. E
chem trch band~rckich napadów są 
często rozprawy sądowe. 

Jedną. z takich spraw rozpatrywał 
wczoraj Sąd Okn,'gowy w Łodzi. Na 
ławie oskarżonYCh zasiadło czterech 

EkspozytUl'a w Kaliszu 1282, w Pabiani
cach 363, w Piotrkowie Tyrb. 274, w Ra
domsku 49, w Tomaszowie Maz. 169, razem 
3692 osoby. 

Zawieszenie działalności bluźnierczej 
sekty. VV Łoclzi przy ulicy Rzgowskiej 24 
mieści się siedziba Centralnego S~owrzy
szenia Badaczy Pisma Św. które prowa
elzi drukarnię, bibliotekę oraz dom mo
dlitwy. 

Na działalność sto\\'arzvszenia władze 
od dluzszego czasu zwraca'ly uwagę albo
, .... iem ,,,yda\\'alo ono broszury bluźniercze 
przeciw powadze dogmatów l'cligijnych 
uznanych przez pa{l~two. P/':7.CciwJw Ide
J'ownikowi stowarzys7.enia BejLi(,l'owi od
było się kil kil. procesów za kOl'll:zonyrh wy
rokami skazująeymi. Poniewnż działalnof\ć 
towarzyszenia w c1ali\zym I'iągu nie zmie

nila się, Slarostwo Grodzkie w Łodzi za
wiesiło działalność sekty. Jednocześnie 
przeprowadzono badanie lokali i opieczę
towano ])iu/'a. 

mloclzieJlców, a mianowicie 24-leŁni 
WacJaw Soball.ski, 19-1etni Kazimierz 
Bickler, 24-1etni Zrgmunt Mielczarek 
i 20-letni Roman Piątkowski. 

Dnia 21 stycznia rb. cała czwórka 
bawiła się ochoczo w sali tallca przy 

I ul. Poludn iowej 36. Około pólnocy 
opuścili oni salę i udali się do jakiejś 

DZIEŃ W ŁODZI 
,y mieszkaniu rodziców przy ul. l'orlg6rnej 

24 ulegl poparzeniu 4-letni Arkadiusz Rosiak, 
któ,'Y przez nieuwagę wypił wrzl\ccj wody i 
odniósl ci~żkie poparzenia przelyku. Wezwany 
;('!cnrz pogotowia przewiózł malca w stanie 
sil:żkim do szpitala. 

- Do mies7.kania Józefa Fudnły (Targowa 
41) zakradl sie ,\Ylar1ysla w Klatkiewicz z ul. 
Gl6wm'i 42 i skradł kanapę oraz dwa krzesla 
wartości 200 zl. 

- Na ul. Żerom_kiego 115 w alei. targnął się 
na :i;)'cic 24·letni Bolesław Zygmunt Gajewski 
(Widok 4), zatrnW8JąC się większą dozą jorlyny. 
De.pernta pogotowie orlwiozło w stanie ciężkim 
,lo szpitala. 

- 2(j-l('t nia .Tanina Orlow.kn .• łu:':~l'n 11 1,an
dallów (Pioll'l,o\\'ska 5) zal'in~lu przed kilku 
dniami. Policja zar7.ądziła dochodzeni'C. 

- HC'lmut Eiger (Cmentarna 101. Henryk 
Gutkow~ki (Sterlinga 1), :Mieczyslaw Markow
ski (Ogrorlowa 28). oraz Jan Piwowarczyk (Po
morska 86), zostali ukarani przez sąd staro
śr>i!lski za rolJienie a wantur po 1 miesiącu a
resztu. 

żydowskiej spelunki, gdzie wypi!i 
znaczną ilość wódki. Nabrawszy am
muszu czwórl,a ta wyruszyła na ulicę 
i tu z~częla zaczepiać przechod!1iów 
żądając od nich pieniQc1zy na wodkę, 
grożąc opornym użyciem noża. 

Dobrana ta czwórka zaczepiła w 
ten sposób aż pięć osób! prz:t: . cz~~ 
grasowala na ulicach ~róc1mleJskl.eJ, 
Mleczarskiej i Al. 3 Maja. Napastmcy, 
w ten sposób zdołali zebrać 10 zł. Je
den z napad n iętych zdołał się wydo
stać z rąk oprawców i zbiegł. Przy 
pomocy stróża nocnego na ul.. Ś.ród
miejskiej zatrzrmał on Soban~kle!?O, 
którego doprowadzono do komlsarla
tu. Tam Sobaiu;ki przyznał się do na
:padu na przechodniów i wydał wspól
ników. 

W wyniku rozprawy zostali skaza
ni Sobański na 1 rok więzienia, Bick
ler na 8 miesięcy, Mielczarek na 10 mie
sięcy, a Piątkowski na 6 miesięcy wi~
zienia. Ostatnim trzem wykoname 
kary sąd zawiesił na przeciąg 5 lat. 

Pożar fabryki 
Ł ó d Ź, 24. 3. - 24 bm. o godz. 3,50 

na oddziale W~'kOllczalni Sp. Akc. Lu
dwik Geyer, przy ul. PiotrkowskieJ 295 
z nieustalonych przyczyn wybuchł po
ż·ar. 
Ponieważ ogień groził rozszerzeniem 

się na ratunek przybyły trzy plutony 
straży por.arnej. które po ni.espełna go
dzinneJ akcJi ogień stłumiły . 

Straty nieustalone, w każdym bądź 
razie niezb~'t duże. 

Zuchwałe włamanie 
Ł ó d ź, 24. 3. W nocy ubiegłej do 

sklepu Jana Mancewicza przy ul. Ślą
skiej 26 po wyłamaniu drzwi zakradli 
się dwaj złodzieje i skradli artykuł~ 
spożywcze oraz kilka złotych drobnej 
gotówki. 

Przechodzący patrol policyjny zau
ważył włamanie i usiłował zatrzymać 
złodziei, którzy porzuciwszy łup rzu
cili się do ucieczki w stronę ul. Dą
browskiej. 

W pościgu policja zatrzymała jed
nego z rabufl.iów. Okazał się nim Teo
dor Rvsz,ard Lehnert, zamieszkały 
przy ul: Bednarskiej 7. 

Powiesił się na klamce 
L ó d ź. 2't. 3. - v.,r Sikawie pod Lo

dzią popełnil samobójstwo pr~ez powie~ 
szenie się na klamce drZ\",l 40-1etm 
Alfons Fian, zamieszkały w Łodzi przy 
ul. Mianowskiego 8. 

Samobójcę znaleziono JUZ mezy
wego. Powodu krok\!- denata nie usta
lono. 

"Pomysłowy" dozorca 
L ó d Ź. 24. 3. - Przed Sądem Okrę

gowym w Łodzi odpowiadał Franci
szek Dembowski dozorca na robotacH 
drogowych w Magistracie. W paź
dzierniku ubr. Dembowski jako dozor
ca oc1ci nka drogowego przy robotach 
micjfl.kich sprzedał " metry kub., ka
mienia tłuczonego za 60 zł i pieniądz~ 
przywłaszczył sobie. 

PociągnQty do odpowiedzialności 
został skazany na 6 miesięcy więzienia. 

Perfidna zemsta żyda 
L ó d Ź. 2-'1. 3. - Sąd Okręgowy w Lo

dzi rozpi:\.'ywal wczoraj sprawę Moszka 
Ali Grynera z zawodu rzeźnika, o
skarżonego o fałszywe oskarżenie leka
rza weterynarii w rzeżni miejskiej w 
Łodzi. 

Dnia 18 czerwca ubr: do zarządu 
rzeźni miejskiej za pośrednictwem ży
dowskiego cechu rzeźników wpłynęło 
doniesienie Grynera na lekarza wete
rynarii Marcelego Formańskiego, że 
pelnił służhę w stanie pijanym. 

Natychmiast wszczęŁe doćhodzenie 
wykazalo calG bezpodstawność oskarże
nia Żyda. Okazało się mianowicie, że 
to fałszywe doniesienie b~.!o aktem 
zemsty ze strony Grynera na osobę For
ma{lskiego, który w sposób konsek
wentny nie d9Puszczal do sprzedaży 
mięsa bezwartościowego nakazując ni
rd!'>zcz€'nie tegoż. Gr)'ner, któremu le
karz Formański często kwestionował 
mięso, w tak perfidny sposób chciał 
~ię zemścić. 

W wyniku dochodzeń Gryner stanał 
przed sądem, który skazał go za to na 
2 mi€'siące ar€'!'>ztu. 

Prenumerata mit'6:ęc~ (1 w)'dw tnod!lk>W.0I, z odbi<-rtGl " acenturacll ~3S .t zali Centrala Pozna4, śW. Marci:D 10. P. K. O. Posn.t! 100149. Tel.foD)' centrall: łO-72. lł-1G. 
odn~. do domu odpo"l~rua dopłata. Na pOCltach I 11 1.lat?IWle&O. a8-m. 44.01. M-2ł. 16-2$' pO lWds. IV or ... niedziel. I ",le-a' 40-72 14-78 33.07 

O d l'ka mleell~cznl. 2.14 Ił. kwartalme 7.-. POClca praJJmuje umOWleU!.ll t1lko Red-L. od ..... _. I' p' .' . .. 
rę own na (! wJdall ty Illowo (bez pOu!edl.ialkowelrol. _ Pod opaskI! " Polec. . ._tor POWIwuz.11 n! Jan Pl........ omama. ~. w'adomo:tcl l art)'kułJ I m. 

1- Ił m .~lecznje l\akłaiJ,I eroionk': ~ula~ł). Poblla. Sl-~łlla AkcJjna. Pomad. 8w. MLI'cin Lodz; odpoWiada Wlad)'alaw Macl,C, Lód&, PIOtrkowska łl. - Za ocłouewa I ruI mJ: Anton 
70. Rekoo:~6w n:€'Mm6w:,~nyeb ret.alch nIe zwraca. Le&mewLCz E POIKnanł •• 
W razie wypadków sp!>wodowllnJeh sil • • )'ta~. o~zenll6d " llliładsl .. ltI'aJlrów łtP~ ",.d.wn.letwt'l ni. odpOwiada .. doMwa..le"'L • ~ .. m-M 1II'&wa cIoIIl~anłe .. Dfedoet __ 
w I eson,.eb numerów lad odnkoao"anła. 
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Wilno po zawieszeniu Sir. Narodowego 
W Wilnie już dwa razy zawieszono działalność Stron. Nar. - Alicja gospodarcza nar~. 
dowców - Żydowskie skargi i interwencje - Dyscyplinarka w ... 3 miesiące po zebraniu 

(Od własnego koresponden ta "Orędownika") 

,V i l n o, w m~rcu. 
Każdy bezstronny obserwator życia 

polityczno - społecznego na Wileńr 
s~czyźnie musi stwierdzić, że jedną z 
najpoważniejszych sił, które mogą się 
przeciwstawić szerzą,cej się działalno
ści komunistycznej - jest ta, którą 
przedstawia Stronnictwo Narodowe. 

S\vego czasu donosiliśmy o znacz
nym rozwoju Stronnictwa Narodowe
go na Wileńszczyźnie. Każde zebranie 
s. N. na wsi stawało się coraz liczniej
sze, a ilość członków poszczególnych 
placówek wzrastała z dnia na dZIeń 

W dn. 18 lutego rb. dzialalność 
Stronnictwa Karodo\'v·ego została de
cyzją \'·oje\Yody wilcllskiego. p Bo
cial1skiego, zawieszona aż do odwola
nia. 

Pierwsze zav6leszenie 
dzialalno$ci 5. N. 

Przypomina si~ rok ubiegly. ',"ó
WCt,as, w kOl1cU marca Stronniclwo 
Narodmye na \Vilel1szczyźnie zostalo 
rów!" ież zaW,E'szolle. Zahamowana zo
stala praca.. Zahamowało lo roZ\\"oJ 
"Pracy Polskiej·', która licznie poczę
ła skupiać robotników chrześcijall, od
rywa;ąc ich od związków komu'li~. u
jących. a szczególllie od Z. Z. Z. noz
"\\ ir;zano "l\1łodzież \Vszechpo~~ka'" 
która stanowiła dla "sanacji" groźllą 
siłę na U. S. B. 

rzymy, że tak, jak i w roku ub., zosta
nie ona, na skutek odwołania Zarządu 
Głównego S. N., uchylona. 

Wilno w ostatnim okresie 
Cheemy tylko zwrócić uwagę na 

parę znamiennych faktów, m. i. ilu
strujących ostatni okres w Wilnie. 

A więc najpierw Zydzi wyw~l
czają. w Ma.gisi racie podniesienie w 
preliminarzu budżetowym subwenCji 
na prywatne szkolniC"two żydowskie z 
18 tys. zł na 30 tys. zl. (O całkowite 
skreślenie tej pozycji Kolo Narodowe 
raJ(}nych walczy od szeregu lat). Mało 
tego. Żądają. wstawienia do budżetu 
pozycji na kolonie letnie dla dzieci ży
dowskich. \'·obec oświadczenia, że ~Ia
gistrat nie ma na tę sumę pokrycia, 
przedsta\viciele frakcji żydowskie'j -
drWygodzki i ad\\'. Czernichow - de
monslracyjnie, na znak P'llotcslu, opu
szczają. posiedzeni e. 

A teraz sprawa koncesyj tytonio
wych w '''ilnie. Z konce'syj tych, wy
da\\"anych w zasadzie głównie osobom, 
które się zasłużyly Polsce. 500 było w 
r('kach żydowskich. Ta cyfra mówi sa
ma za siebie. Z dniem 1. bm., przy od
nawianiu koncesyj, ilość ta miała ulec 
bardzo ZlIacznej redukcji. Zydzi jed· 
nak otrzymują. zapewnicnie, że sJJ'l:a· 
wa będzie jeszcze zbadana i w ,.11le
których wypadkach koncesje będą od
nowione". 

Jednocześnie z tym gmina żydow
ska zwięl(szyła ilość zapomóg, wyda
wanych drobnym sklepikarzom ży-

• 

dowskim na akcję obniżania cen. 
Podobnych wypadków skutecznych 

posunięć politycznych zydó~ w. Wil
nie dałobv się przytoczrć wIęce). 

Również dał się zauważyć wzrost 
usiłowań nasilenia \V Wilnie agitacji 
komunistycznej, płynącej z zewnątrz. 
Aresztowano tu w ostalnich tygod
ni.ach kilku kurierów i kurie<rek komu
nistycznych (wyłącznie Zydów), przy
byłYCh do na.s z bagażem li tera tury 
komunislycznej. 

Na uniwersytecie 
Na terenie akademickim jedyna or

ganizacją polilyczną, która w ch~Yili 
ohecnej istnieje i cieszy się poparclel~ 
władz aka.demickich i admin istracy)
nych jest b:w. Młodzież Ludowa ("Ko~ 
syniel'zy"). \Yobec znanej i niezbitymI 
faktami udowodnionej, szkodliwej i 
dets trukcyjnej dla Polski działalności 
tej organizacji, młodzież narodowa w 
licznych uchwałach, powziętYCh na 
wiecach. żąda la rozwiązania tej orga
nizacji. 

Organizacji tej jednak nie tylko nie 
rozwiązano, ale ostatnio, w związku z 
bUl'zli\\"ym zehraniem, które mialo 
miejsce aż ... 3 miesiące temu, bo 18 li
sto'pada. Rektorat U. S. B. wszy tkim 
akademikom - narodowcom, biorącym 
udział w zehraniu, wytoczył postępo
wanie dyscyplinarne, powodujące wy
łączenie ich z życia spoleczno-akade
micldego na terenie U. S. B. 

F'akty te dostatecznie informują czy-
telników. Z. K. 

Po jakimś czasie decyzja wojewody 
Bocial1skiego o zawie,szeniu Strollnic
twa Narodo\yego została uchylona. 
Rozpoczęta się na no\\'o praca tej orga
nizacji \V mieście i na pro\ ... incji. Nikt 
przez ten czas nie odszedł. Przeci\\"
nie, przybylo jeszcze więcej z,,·olenni
ków. Zamiast rozwiązanej "Młodzieży 
Wszechpolskiej" powst.aje sekcja aka
demicka S. N. przedstawiająca t:;; samą 
siłę i zwartość, jaka. miala ,,:'Ilodzież 
"-szechpolska". -

Drugi dzień procesu bestialskich 
morderców 

2ydowskie inłerwensje Sens(wyjne ~c.~1ł(fn;a ś1I.';'ulkuw - Dudllika chciano of,'Uć'? 
W 'ViInie, dzięki akcji S. N., nastą

piło znaczne odżydzenie handlu. Szcze
gólnie wieje w tym kierunku zrobiła 
akcja pikieto\yania sklepów żydow
skich, prowadzona przez czlonków S. 
N. w ciągu paru miesi~c:T zimowych. 
'Yyniki tej akcji widoczne są, ~v slaty
styce zlikwidowanych sklepów żydow
skich' szeregu nowych placówek pol
skich. \V ostatnich czasach gmina ży
dowska w \YiJnie raz po raz inte'l"we
niowala u ,,·ladz wojewódzkich o po
łożenie kresu tym· poczynaniom i wzię
cie pod opiekę Zydów. 

W dniu 18. ub. m. nastąpiło zawie
szenie S. N. Pomijamy, ze względów 
zrozumiałych, oma\Viani~ chwil, po
przed zają cych to zarz.ą.dzenie. N ie po
ruszamy też k\Yestii tej decyzji. "'ie-

,y ł o c ł a wek, 2i. 3. W drugim 
dniu rozprawy bestialskich m01'der
ców dwóch slaruszek sąd przystąpił 
do przesłuchania dalsz~·('h świadków. 
Jako pierwsi zeznają. dwaj chłopcy, 
koledzy Dudnika, którzy charaktery
zują go jako chłopaka zapalczy,\"ego. 
Dudnik przy grze w karty często oszu
kiwał, a przegry\yając, płakał często 
ze złości. Jednego razu Dudnik za
wiązał jcdnemu z nich głowę I'ęczni
kiem i groził toporkiem, "że aż krew 
będzie pryskać" ... 

Śwd. Gradowski widział, jak po 
zbrodni Duclnik szukał toporka zazna
czając, że policja obiecała mu 100 zł 
za znalezienie go. Toporek ten DUd-I 
nik znalazł i pokazal ś\\"iadkowi i in-

11) Młoda dziewczyna ściągnęła brwi. 
Tak bym chciała przywołać na - List, Fit? Jak śmiałeś przypusz-

pamięć wszystkie "spomnienia .. Ale czać, że zgodzę się go przyi~ć? 
to już tak dawno, pięć lat... Nie umia- Malec zaczął się śmiać. 
łam nawet czytać. Gdzież więc byłam - Nie gniewaj się, panno Lizzie, 
przedtem? -ic nie pamiętam. Wydaje tylko posłuchaj. 
mi się. że nauka i nowe myśli zatarły - Co takiego? 
wszystkie obrazy przeszłości. Gdzieś - List jest od Nijak. 
musiałam być daleko .. bardzo dal~ko, Twarz panienki rozpromieniła się· 
bo pamiętam, że zanim tu siC znala- - Czemu od razu tego nie mówisz? 
7.łam, długo, długo jechałam. Kto był - No ... bo panienka mi nie dała 
ów cztowiel(, któn' mnie tu prz.\'wiózł mówić. 
i oddal w ręce profesorów i opieku- - To pl·awcla. Dawaj prędko. 
nek? Nie wiem ... był dla mnie bardzo Fit w~rjął z kieszeni kawałek nie-
dobn', wi('c dlaczego nigdy tu do mnie bieskiej wstążki. 
nie Pl'z~'szedł? - Co to jest? 

P l ł 'l 'l" k - To właśnie list. miss ... 
rzec 1)" I a w zamys enlU plę 'lH~ _ Jakto, ten ka,,·ałek \\"stażki... 

głó,,"l,ę: -- To z kurt~czki Nijaki pewnie. 
- A ta dzicwcznl1,a-roboŁnik, któ- Prawdopodobnie nie miała papieru li-

ra mnie teraz ocaliła? Widuję ją. czę- stowego. 
sto: i~' lko że i ona nie wiele więcej wie - Ależ powiedz, jak to dostałeś? 
ode mnie ... AI~ bo ona młodsza, to co Słyszałam, że biedaczka jest w więzie-
in 11 ef'"o. niu. 

Nagle roześmiHI~' się jej usta i oczy: - A jest. 
- Palrzcie! ~lał.\· bo~', Fit... daJe mi - "-id7iałeś się z nią? 

jakiś zllak. .. Co lo znaczy? - Nie. Nikomu nie wolno wej:;ć do 
Za chwilę usłyszała lekkie stuknię-I więzienia. 

de do drzwi; otworzywszy je, ujrzała - A więc jakim sposobem dostałeś 
F: ta, który wślizgnął się do pokoju, I ten kawałek zapisanej wstążeczki? 
~ . mknął drzwi cicho i kładąc palec na Słuchaj, Fit - rzekła z odcieniem nie-
ustach, rzekł szeptem: cierpliwości w glosie - nie jestem 

• - ~Iam list do pani. usposobiona do odgadrwania rebusu ... 

nym. 
ŚWl1. Kosmecki sŁwierdził, że sIr· 

szat, jak jego znajomy l(rajewski o
powiadał, iż spotkał Puzdrakiewicza 
z jakimś "czarn~'m", jak biegli do ul. 
Kili11skicgo i jak ten "czarny" powie
dział: "na próźno namęcz~'Jiśmy się 
tylko". "-y jaśnia dalej, że Duclnik 
znalazł przy nim toporek, zawinął go 
w gazetQ, scho\yał pod kapotQ i po
I::iegł z radością do policji po obieca
ną nagrodę· 

SENSACYJNE ZEZNANIA 
POLICJANTÓW 

Ś,,·d. 'Yejsis po przyb~'ciu na mIeJ
sce zbrodni znalazł 1/4 kg kiellJasy i 
chleb na stole w sklepie, co świadczy, 

- Kiedy to nie żaden rebus - prze
rwał żywo Fit - a całkiem prosta hi
storia. To !{Ieszcz był posłaiJ.cem. 

- Orzel? 
- Tak, pani. On wlatuje do wię-

ziennego pocl,,·órza ponad murem. Tej 
nocy przyleciał do mego okna, zastu
kał dziobem ... otworzyłem... Na szyi 
mial przywiązany ten list. 

- Ten, ze wstążki? 
- Nie, inny, do mnie. Nijak pisze, 

żeby jej dostarczyć rewolweru nabo
jów. 

- Dlaczego? 
- Nie pisze tego. Tylko, ponieważ 

ja jej łucham we wszystkim, więc jej 
odpisałem przez tego samego poslailca, 
ż~ postaram się spełnić rozkaz, a zara
zem odpowiedziałem jej, ż~ dzisiaj p. 
Prudellt ma pani pokazywać obrazy 
krajów, ab~' pani poznała kraj, gdzie 
się wrchow~'wała, dzieckiem będąc ... 

- Zacny p. Prudent! - wykrzyk
nęła panna Lizzie rozczulona. 

to. 
- No i Nijak przysłała mi dzisiaj 

Lizzie wzięla pocl8.ną. wstążeczkę. 
- Nie widzę in wcale pisma. 
Fit uśmiechnął się. 
- Bo też ona nie ma 1am ani atra

mentu, ani pJ.Ora... wiQc nakłuwa 
szpilką litery ... O, patrz, Lizzie! Pod 
światło można doskonale wszystko 
przeczytać. 

Fit miał rację. Lizzie z niewielkim 
trudem odczytała: 

"Nie wie'm, dlaczego, ale jestem 
pewną, że niebezpiecznie jest wskazy
wać ojczyznę pani. Jeżeli ją poznasz, 
nie okazuj tego. Spal zaraz po prze
cz.daniu". 

Fit nat~·chmiast w~' .iął zapalk\, i za
pał iw"zy ję. zbliż\· ł się do wstążki. 

'" pi~ć sekund pote-m nicco tylko 
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że zbrodnia była' dokonana przy kup
nie. Drzwi prowadzące do sieni były 
obryzgane krwią,. Dowodzi to, iż je
den ze zbrodniarzy po dostaniu się do 
sieni zamordows..ł toporkiem starusz
kę. Strzeleckiego aresztowaT;lo po mie
siącu. UI(l'ywał się on rzekomo dla
tE'go, iż był poszukiwany przez policję 
za kradzież świń. Ponadto w~'wiad u
stalił, że rodzina Puzdrakiewicza usi
łowała otruć Dudnika, żeby nie "pa
kował". Dudnik też się tego obawiał. 

Ś",d. Lachniecki, asp. P. P. zezna,
je, że ile razy przybył na miejsce 
zbrodni, to zawsze spotykał Dudnika, 
który miał mu coś do powiedzenia. 
Dwóch kolegów Dudnika przynioslo 
do śwd. raz tytoń i sznurowadła, r.na
lE'zione pod mostem na Zg10wiączce. 
Śwd. obiecał Dudnikowi 100 zł jak 
znajdzie toporek, który już w godzinę 
później Dudnik przyniósł. Fakt ten 
nasunął świadkowi przypuszczenie, że 
Dudnik jest wspólnikiem zbrodni. 
Toteż wpł~· nf2ł na jego matkę, aby się 
prz~-znal, bo grozić mu może najwyżej 
dom popra,,·czy, gdzie go wychowają 
na porządnego ~łowieka. Na drugi 
Clzień Dudnik przrznał się do współ
udziału w zbrodni. 

Śwd. Jurkiewicz zeznaje, że po a
resztowaniu Puzdrakiewicza mary
r,arka jego byla wilgotna, jakby świe
io po cz~'szczeniu woclą. Na klapach 
i na plecach marynarki były ślady 
krwi. 

TIozpra wa trwa. 

Jakie będą losy ustawy 
o ustroju adwokatury? 

War s z a wa. (Tel. wł.). Nieroz
strzygniQta jest ciągle sprawa ustawy 
o ustroju adwokatury, która jest stale 
przedmiotem z-abiegów ze strony orga
nizac~' j palestry. Do \Varszawy przy
byli dziekani izb adwokackich ze Lwo
wa i Krakowa. Odbyli oni szereg na
rad z przedstawiCielami palestry war
sl-a\YSkiej. Przybyli także do Senatu, 
gdzie przedstawili sprawy referentom 
ust.awy. (\'") 

568 strajków 
w II! kwartale r. ub. 

\V ciagu ITI kwartału zanotowano na 
terenie calei Polski ogółem 568 strajków, 
które objęły 3.142 zakJady pracy; liczba 
slra i'I, uiąc\·c\1 v. ynosila 123.637 osób, liczba 
straconycb robotnik l-dni - 593.973. \V po
równan·iu z II kW3rtalem ub. r. liczba 
stra ików zmniejszyla się o 111, zmniejszył:l 
się również licz.ba zakladów pracy objętych 
strajkami o 2.150, oraz ilość strajkUjących 
o 61.74-2 osoby. 

Z oi!ólnei liczby strajków przypada na 
przcm~·sł wJóldcnniczy 119 strajków, na 
budo wIan v - 77. na mineralny - 75, o
dzieżowy ~ 49. na rolnictwo - łO, prze
mvsł metalowy - 43. na spotywczy - 33, 
dr·zewnv - 30: na I!órnictwo - 20, hutnic
two - 5, ponadto zaś 4 strajki objęJy wię
cej niż 1 gaJaź pracy. 

pyłków czarnego popiołu fruwało po 
pokoju, jed~·ny ślad listu Nijaki. 

Luzzie wielce zaniepokojona, roz
pytywała Fita o szczegóły. Ale Fit na 
wszystkie pytania odpowiadał: 

- Ja również nic tu nie rozumiem, 
panno Lizzie. Nijak jest sama tajemni
cza. 'Viclzę tylko, że ona otacza pa
nienkę troskliwą opieką, i przywiąza
niem bezgral1iczn~-m. Ale powiedzieć 
nic nie chce, czy nie może. 

- Tak, tak .. zauważyłam jej czuj-
ność dla mnie, a wczoraj właśnie .. . 

- A! Znalazla się w samą, porę .. . 
- Ab~T mnie wyrwać z rąk bandy-

ty, któn' na prawdę już mnie trzymał. 
Lizzie opuściła główkę na piersi. 
- Nie, naprawdę, coś w tym jest -

zacz~la z tl"\Yog-ą. - Jakaż to tajemni
ca \visi nade mną? Czemuż mnie prze_ 
śladują,? Wszak nigdy nikomu nie 
zrobiłam nic złego. 

Chłopiec W7.rusz~'l ramionami: 
- Bo widżi panienka, najlepiej by 

było zap~·tać o to Nijak. 
- Ależ ona teraz w więzieniu. 
- Tak! Ałe jak wypuszczą. 
- Ach, mój biedny Fitku, z wię-

zień chiilSkich nie wypuszczają tak 
prędko, szczególnie niewinnrch. 

- Ale ona wyjdzie, panienko. 
- Dlaczego? 
- Bo chce tego ... 
Młoda dziewczyna spo.il"z~da na F'i

ta ze zdziwieniem. 'V odpowiedzi bo
wiem chłopca t~' le bylo śłepego za1.:fa
nia i Wiary w małą, przyjaciółkę. 

- Kazała mi - mówił Fit - wysta
rać się o rewolwer z nabojami i przv
słać go przez Kleszcza. Gdy t~-lko 1'0 0-
t~zy~a, na pewno siQ uwolni z wię
Zle!\l&. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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o ŁOS_ BNE 
Znak oferty naprzykład: 1. 18923, n 2745, d 1790 

i t. d. = 1 słowo. 
N.agłÓwkowe slowo (tłusto) 15 groSly, k.-\tde 
1alsze sło.wo 10 roszy, 5 li{'~b = jedno. stowo, 
, w, . z, a. = katde stanowi 1 słowo. Jedno Olofło· 

82:enJ6 nie może orzekraczać 100 słów, w tJDl 
5 na§ł6wkowych. 

Ogłoszenia włr6d droba,ch: l.ramow, mUimetr 3. groszJ' 
Drobne ogłoszenia w dni pow'3~edn!e przyjm~j. 
się d.o godz, 10,30, w soboty l dm przedŚWIą

teczne pnyjmuje się do !!,odz. 9,30: 

SZKŁO OKIENNE Skła S ożywczy I Go.~dniec 
~llJhrze :/iapl'OWarlzOtlY spr:bc<lam. IW]O,tlia!~a:- w~' mi8na z·bo:?,a .. dll~a 
Z"losz(>nla A"entul'a Urędo\\'l\Ika II le~ dZ1CI za \\ a ~O.- objecIe to· 
Kościan. o n ts;;38 ~-:ll'eUl. U l'?; 'HI ll€ llll.' m . 1000.- zł. 

łanio - solidnie - tel'minowo 
Skład 

Wykonu;emy 

"P 
kompl. oszklenia. budowlo 

"Sp. z Poznań. Wały Zygm, Augusta l 
nal,ialu. owoców, najruchliwszei 
ulicy Poznania sprzedam okazyj· 
ltie, Oferty Oredownik, Poonall 

zd 97 j~3 

. Dla 
emeryta. dom d" urodzinny. 
W
d
· Y .• kom piet wy\tOJ1<i2:0ny wl'go· 
am,! SPrzedam PI'ZV Poznalllu I 

kOleI. Zgłoszenia Oi'ędownik Po· 
Znań zd Ilu 403 • 

. Wille 
PoznaniU. t'e la 14 000.- wplaty 
10000.-:- s[ll'zedam lub zamieni~ 
nda g,?spoual'st\\'o. Oferty Or~· 

owmk, PoznalI zd 96 S:":-ł 

Telefon 3ł-40 dg 1406 

JI Kiosk 
SrRZ:EDA~ _ mi~cie powiatowym. dO'orym po· ______ IIi!I___ ł'C'żeni,u s·prze{lam inwalidzie ta· 

Heprezentacj~ 

ctocykli 
Phiinoroen 

~ 
\\'UlgUlll 
lIceker 
TpiUlJlph 

• ro~!~h~~ 
światło elektnczne. Rejestra· 
cja jak I'ower tanio sprzedaje 

Wul. Gum 

nio. Z!ó!~zc'l1ia a~entura Ore· 
do·wnil\;.a Cho<l71iei:. n 8 M·; 

Zakład 
Iryzjer~ki sprzedam jN1yny 
sadzie, b Z kOl'\kur n('jL Cena 
zł. ZgloSZP1\i~ Ul'ędownik. 
znań z(1 97803 

Poznal'. Wielkie Garuary 8, 

P 
p!: 2560·1-50.133-4240 

areale pszpnnych zahudo\\'ania muro· 
bu~o:wlane. kanalizaCJa. tramwaj. W' . l ' wilne. nadkolUpletne in\\'pnlnrze 
kOS(,lÓł. szkola. na Jogo.dnych wa.· . .1ęZa nlę . l~.OOO \\plnty. rcsr.ta Bank Hol· 
runkat'h ~przed~m. Baierlpin - składaJacą SIC!! maszyn trykotar. roy "'ta\\"l'i P07lna(l, \Vietka 1~ 
Powań. Yosyni r"I<a 12 _ 5 ski(,\] wraz z cał,;m \lrz~dzemem ni' 5' " zd Ui:si;) 

zd 97 4GG . "przedsIn spieszme . tamo. urer'l . . 
ty Or~do\\'nik. Poznali •• IIJ ... IIII---.. II---., •• 

zd 9U 334 
Kamienicę ••• ___ , .. _~ __ .. 

'" Lesznie. czynsZQwą dwuDie' 
trowa sprzl'(lam. Cena '13.5001 wK·p~aty 10.000 zł. Flroniszewskl 

OSClan, R~-n~k 30. 
zu 96791 

Pal'ce]a 
14()Q m" 15 minut od St. Rynku 
pr.zy glównej ulicy tanio nalych
n: tast &p1·21edan;t. Oferty Orędow
nik P0znali zd 97614 

Dom 
n.o~, pod dachówka. :I morgi 
z~eall. cena 4.00Q.- sprzeda -
]'.oankowski. żabikowo. Kościusz. 
kI. 6. Poznań zd 9.:;29 

Sldad 
towarów krótkich..... egzystująCY 
20 lat sprzedam ltadowicz, 1'>,. 
znań, Pół",iej~ka 3Sa. 

zr] 96 ji5 

Dom 
pi~trowy, skladami mi"szk3ni~mi 
o!!,rol1ami. przy rynku \\. Jara· 
cze\\'ie ..... natnllrniast tanio sprze· 
dam. uutowska, żauikowo, (Jo· 
znań. zd 9ti~!)d 

Wiatrak 
w pc!nym h:eg\l. 2 morgi ziemi 
Iloul'ej okoli,,)' sprzerlam. Uferty 
Ur~llo\\'nik. Poznali zd 97 ~19 

Żelazo 
lI~ytkowe 10m m~tałe tlutelk1 
kUj.luje. \lłacę naJ\\~Ż'>'ze ceny 
[\.o~cl"ń"kl. Poznań I'olna ~;ł. 
tplef'Jn (i3·79. zd U~ U.%) 

Samochód 
o~oho\\'y \I' 1I0hrym gtanip kupi~. 
Może być zni"zczona karoscI'13. 
Of~l'ty ('ena <lo OrQuownika, 1'0-
znali zd 97 ()g! 

Skład 

~la\\,kl. Poznan. WIelka 13. 
zd 9i 8Ja 

Inni Marszantka 
potrzebna, .. Krystyna". Kościan 

n 8537 
Szukam 

jako elew gospcdarczy. Mlodszy 
UręlLowuik . Poznań czeladnik kl"Rwieck~ _ potrzebny 

zd 97.,.983 zaraz. PozJtnń. nl. GW" na nr. 37 -----. I Ng 824.3 
Pomocnil( 

kowalski Hi IRl praktyki POSZI1- Krawiec 
kuj" .pos3d~·, może o~j!\Ć jal\o sa· zdoJn)' na duże sztuki polrzehuy 
1!IOdZleIIlY. ZJ.;łoSZenl3 przYJmllJe A. hacPl'zak. Łódź ul. ZdUl1~kll 
:st. Czubt'k ŁaJ.;\\·Y. poczta 1:l\lk. 2 'n 1:>41:>1 
powiat Nowy·TolUY;:\. -.--------------

zd 971:;0 Potrzebna 
P osoba do \\'szystkiego. dobre go· . anna towani-e. dwie osoby' 20.- zł. l' u· 

bl'Z. ro rlZlIlY PI'owaJ'ld, s·kład ko· czewl'>!ta. PokiniankB. poczta .Ta. 
!oll1al,ny. S'z.uka po .. ady. mogłaby nów Poclla"ki. zd !l7 9~ 
\\H~CZ)' Ć p~nlą domu. Ofel·t,·---
Ul'(~,łowl1 hk. POą..l1ali n 14-ifi t Pomocnik 

. fl'rzjer~l;i i uczeli potrzebny za· 
Szofer 'ru7.. ,Józ~f Pnprzycki. mislI'z JI'Y' 

Og'rodnik, kawaler po~zuknje po- zjel'ski. Kroto~z)'n. Zrłunowska 34 
~,~dy prz~' w;\l1. ().~f'l·ty UI'ędoW'I' . zrl !11894 
nik. Poznali zd 9G GI4 

._-- ---- Czeladnik krawiecki 
Stolarz nR dam "ką i· rueSoka prat'e po· 

żonaty. lat n. poszuku,ie po~ady,·tl'zebny natyC'hmiast oralZ UoCzell. 

IWV\tollll.ie lo wl 0\\'1 .... lnel>l~ no\\'o- :tnn~"iaw I-i:apturCl'lak. roois-1rz 

------ --- {lleJ Le.;;zno - Poznans.klel. 

Dom 
12 ub.ikacyjny. elektrycznośĆ - Restaurację 

CZi.'SIH' strlowe. Z~łoszenia 01'<:- kro\\ieekL KUlis·k ie - woj. kie· 
downik. Poznań zu 97 610 Il'~(,~ie. M8ia('Il()\\'os.kic~ 32 (dnw· 

Uczci V zd 9i 8:12:.....-___ _ 
[ln[lit'l'\l :tl'tyku~(i\\' ll.it~r~"y;h. la 26 tonat;\' ~zulm r.racy w ja· D • h 
zaprowa'lzony w :<rr"jml ~ 1\1 I (l- k'J1lkolwiek pnl d";I:l>iol'~twie. _ .. WOc 

dwumorgowy. ogrcid owocowy - pelnYI1ł- \\ y~zynkiem. centrum t!l' 
c('na 13.000,- Franko\\'ski Za· nio sl'l'ze'laru zaraz. Zglo,zenIn 
bikowo, KoS-ciu!<zki (j. Poznaft .h1·zpl>iIlski, PoznalI. Zamkowa 5 

zd 97 31:0 m. 10. zd !l7 m~u 

wania tUHlo slJl'zf.'llam. Oferty ZIOŻy k'lUcie. nfl'rty Urędownik, hllwlt'('\och I.'z .. Ia,~mków rol~YCh 
Ur~downik. l'~\1>l\(lii z;d !l73t;0 1'02"'16 7.d !l7 HO!) z,lo!'nYfl~ po .. zlI.kuJe. l)('l\ac~' Zrt~.n 

Ohornlkl. l')'/lP-k 1:\. n 8,,43 

Młvmuz ' 
~amotny. znaj>lc'Y motory nowo· .. PomocnIk 

Dom Gospodarstwo . cze"J'~ urz;lll"I'"ie lOłlinów - kraw'Pfk,. p<>trzc\'J1Y.. Praca ,~t~· 

ó l f I. ~~, U • 1l1·zo7.owski. Grzeuil>nisko Pl~\" ('ho\~'8k8 t~. n 8 ;)42 

Pomocnika 
kołodlZi.ejs·kiego PI'~j,mH! za>ra1l II 
wY'llall'.rO<1ą.eniem. l' ranci,s.zek Wi
cher, Czarnkó\\'. ul. Por;nańslka 41. 

zd !H 5(}7 

Ceglarza 
najchę.tniej kawalera ja,ko kie
rC)1\\J1oika cegi'e.(.ni parowej pQs!!,':!· 
ku,ię sie od La. 4. br. ewel)tualIHe 
później. Zglo&Zenia Kur:e-r Po
znański z,d« IH 508/9 

Panienkę 
gotówką 200.- d·o s,kład\l 8'J)oo1:""
czego przy jlrnę. Bydgoozcz. R6· 
żana 18 n 7900 

Pomocnik 
krawi.eeki potrzebw zara.z. Jó
zef F'rąckowiak. J a ... ocin. RYlne-k 
nr 13. n 85.25 

Potrzebny 
od zaraz czeladnik krawiecki 
dobra siła na pracę daIIJ.ska . 
Zgloszenia z odpisem ŚWIadectw, 
podaniplU warunków do Orędow
nil'a. Poznań zd 97305 

Chrześcijańska 
firma poszukuje ws-zedzie imteli
«()ntllych. eonel'gicznycb wSlpó!' 
pI·acow-nhków . - Zy",k ZJ{)O--500 
7)!otycb rni·e.s-iecznie. - .. Empe". 
b\\'ów - Zni\'Si~nie. zd 89 630 

Pani/) 
niezall'iną. posiadająca. cośko!· 
\\ iek gotówki. zy~kowneJ w.spó!
pl'aCY spółki prz),Jm~ .. Po!-ÓJ dy
,pozycji. Pro~zll OdPOW1Cdz ,.Cho
et>(\ ro.tl' reslante, znśw!3'lcz. 
wojsk. 1013". zu 97 GOl 

Pomoenik 
ob\1wnic7.~·. dzielny w _zawor;lzie 
p.otl'z(>hny od zaraz. I<..azlrnler7ó 
~zczt'ru:l\ski. Kł~d;o. Rynek. 

n 8;546 nowy. li pokoJ~. kuchni/!. ładny 68 ro6r~. 12 kl~ 0.1 Poznania ~ Besła lrł C·., PI·zyjtnie posad!'. Zglosz"l1Ia J·lla. \\ ał'~óra. 1I..0:;clsn. \\H~It· 
W~ (k p.rz~ aut::vkach 3.590.· - inwt'ł1tarz":lll. nadkompletllFn za· koloniallke oJ _a.l·az korH~tnip ~'y. ,·Zlłl'ottlfr. 7.(1 SI "iU 
k .r~n pOw skt. ŻabJkowo. KOS('9~u3':~1' raz 0.0 obJęcJa. Ofel·t.f. do Urę· d1.ie-l·ża w:e \<lrp", \\"~k'aźe Hu I'· - \ F.... 'k Bufetowa 

I , uZ1lali. 2id , i) downika, POZlll),!'\ zu 91628 to,,' 1"\'" I":"'o'nialna I3rac[~ ,. "t OJ.UOCUl • . b! . goś..r. 
" , .. , '" 81'S_a 0~ro(lnic7.Y potr:rebny od Zl\raz tlmleJ~ca g'llto\\'ac l o 5 uJn ~ 

Dom 
\(jch. Gro(~~i .. k.. n fryzjerka. Il;" od. 1 .• 4. ł"engler, T'i"tko~'O: ~\'trze,b~a ~a:az. ~1-llres Orędow-

Dom kartą n<:Ulie,;,nlcz" po~zukuJP l oman l... zd 91,UG .Ik, loznall zu 91 D!)8 
ogr6~ 6'iede<m. .u.bi,kac:o-j pożaoct8'1la mieszkalny. ;; pokoi i kuchnia, Ogród po-ady. 11aj('betniej Gdynia. ,,'d. ----I 
v..Y'Illlana mąkI, sJtia.d z"laza .. oka· z~budowallia gOSD .. 4 morgi zie- Pa~'ier. Le~zllO. n '536 Ktlchmisłr"vnl" Kierownik 
I!;)a. Sobeck1. Jarocm. 3 MaJa, - mi, laka i oraoo na sprzedaj;. warzywno owo('Ow~' :\. tp. ~l'tT' ..... • k 
Ki().Slk. 00 !}177'3 Uferty Or~dowl1ik. Poznań Solaczu jest rIo \\'~ 11z">I'o.aWlellla. bardzo pewna w Slyym zawodZIe do zallTowatlzone]_ skladmcy a-

zd 91641 Zg!oszenia .. Far" ... 5.J..2.13" SZOcfe.r potr.,"~blla . do domu prywatne.go , '~Y. herhaty. Byd.goszczy. 
l' 3 J92.J.t,:?13 Uli'chnn·k. :e.r\lsz'I'Z .. ~l-llY f.:1t'hO. w l OZllnnl\l~ ąferty z or1D~ Ś~Yla'IG~yarl!-l1Cla na towar. Poznań 

Domek "ie<.: z (~U~o-It"'tllia pr"kt~'ką, ~Z\l' !lect", do Knrltr~~ P.oznansklego \\ lelkI e GarharI_ 40 - 5. 
kupie. wplala ~ lłOOO,- Puszcz}'- GosJlOdarstwo C J: i· ' Ika pl>sall) oJ zafl<Z. L~"ku"e zllg !l7_~7 . 8 zd ",689 
kówko. Mosina ..... okolica Poznar!la 5~ pszemno buraczanej zabudowa_ O$C wec . oferty Ol·e-<,Iownil.,_ l;'w.n31i 
lub parcelę. v[erty Orędownik, ma nowe. inwent3~ami 1.500 -- kolOJllalka. elek Łrl-"eZno. (o. dZJe· Z I \fI 136 
Poznań zd 9784;) przy Stesze\\'ie. Fraukows.ki. za-lsi~C< mór/: zielni. <:hll'\\'. s.todó/ka. L. JaSJ-n' S "1_'; 

bikowo. KogC'i\lszki 6, Podań objecie iOO,- wy!lz;ierżAwie. N(l· .& ... 
Dom zd 97328 wak, POZJI8Ii .• wlęty MarCIn 22 

Pcn:nanill nowy. "kład. crtE'rech zll 97 ~ 
loka.torów %.100 rlo('hód n.ooo,- Okazja ----------
v.·platy 10.000.- Nowak. POUlań, piekarnia przepisowa. dobre miej· 45 
Focha 15. Po';;rN!nirtwo. ~(,P. hez konkurencji. egzy~t('n('ja ., . •.• ".'Ile 

zd U773:l peWlł8 z t'<,l odn warunk6w ro, I\reno" an,cl) huJ~nkl muSY , 
dzinoych korz -stnie znraz do orl.' k(!mplE'(np. l!lW~n_t:U'ze, t(,,~uk!!I 

Wl'lla dania. Z,(/o:;zl'nil\ Mp,c,ewicz _]1.;.)0: P-'·ZCJr:~~H'. ~ . ,ą,u,- Sta"s J. 
Gniewo. El. Jol~nty 9. loznan. \\ lelka l,) - ~. 

pieciopokojowa. nowll.. J5{lO m' n 7 ~Sl zr! 9i &34 
ogrodu l'uszczykO\ 'ie .).:;00. wpla· 
ty 3.000.- spieRzni!' Nowak. Po· 
znań, Focha 1;;. Pośrednictwo. 

zd !l7731 

Kamieniczka 
bp7.stemplow II 1.4':;0 dochodu 
~' pła ty 7.000.- \\'ie]p innycll' ka· 
mienie poleca Nowak, Poznali. 
Svrkty Marcin l?2. zd 97 6U7 

Dom 
l!Okńj. kuchn.ia. morga memi. 
Bninie, pO\\". Śrcm sprzedam 
1 600.- 'łaAciciel Osil,~ki. Śrol1~. 
'" rzesiliska 20. zd 97896 

Współpracę 
iki!~a tysiecy wloie do iS'tnie-ją· 
CeJ':O •• P eo\rn ego in-te-ł'e&u. \V/oocla· 
wek. Reostante .. Ble,ktry·k \Va W 1'1· 
berczyk". n 852! 

Sobo.ta, ~ marca. 
KatOwice - 11.48 płyty z \va r 

~za wy; 13,00 koncert ŻyczĘ'I': 13.15 
lUllzrkll ohiadowa: 14...25 wiadomo· 

6.15 audycja pOraJlna; - 11.15 ';('j hie~,)(·c: 14.35--14.45 pł~·ty: Z 
audycja dla ~'2:kńł: .. śpiewajm~ OI'el'Y ,::ll:gllOll": 18.19 wiadomo
r'osenki": 11.40 }o]n&'l'lbert }TUlU' ;L'i SPlH'to\\'c: 18.15 ,.Śląski łowca 
perclinck: Fragmenty z op ... Jlł~ i m~ll1uta" - pogadanka Jana 
)13~go<ia" (plrty): 11.57 sygnał Itnł'tysa: 11'1.,2;) zhil'I'amy pipśni lu· 
c~a<u: 12.03 31111ycja poludnio\\'a: lio\\'c; 18.1~ 1J0.<!'adanka aktualna: 

- 30 . d . I 1~.:>') pr"r:ram na jutro: 23,00 do 
la.. wla' ODlOŚCI gOSPQ' arcze; - 23.30 ió,llllll prl'lłli('ra "śl",.ki('j 
1:;.411 Tl'atr Wyohraźni dla dzie(,l' pozytywki": .. Kobiety o kobie· 
.. Dnia 24 marca 1794 r - słuch(1- tach" - f:roteka. 
I~'isko wg L. Ant'.zyca \V ra,ł1ofon. Kraków - 11.40 plyty ?: ·War· 
:,ltan. Br!,luE!I\'>!klegO (, Kraka- sz~ wy: - 13.45 kOllce-rt ŻY0ZCIl z 
";1); 18.h OlllltRtnry klVarteto\\'e. płyt: 14.45 windom/}gci bieżą!'e: -
\\ ykon:1\\'cF. J5 w :\rtet ~ll!yczk~'· 14.5U fraglllPllty ch61'allle z opĘ'r 
wy Roz·glosnl h.ra.kowskleJ: 16';)01(1'1~"t)'): 15.15 pogarlanka aklunl· 

2000,- Dogallanka ~ktualna: 17,1)jj .. PAlli na: 1-.25 lobln(' wiar10mo,;ci go· 
pOl!lzukuję na ! hipotekI' domu. na. f:\a,~w8łrłzi~. ;<]aski n·:rrz·roz· :I).orlnl·czl': 18.10 ]oka!r!.e \\,inc1 on!o. 
~'arto~i 1(; tlOO.- 4 lata, dobry hi'JIllk - f/i"IIl'ton dr_ h.rf.tyny sri ~Ilnrtr.wr: - 18.11) "Krakuw 
procent. Oferty Orer10wnik, Po·1 Pi,'radzkiej (z KI'akDWaJ: 11,1~ \\'(,zol';,j"zy i lhi,il'j<7.Y": .. T.l'o -
znali zu 97 ;;70 ~prit;ll fr>rl ... piano\\'y Frant'ino 11p [lr\?)'tll,'nt 111\3<la .1\.I·ako\\':1": -

Wdowiec 
emNyt na stano\\'isku . 4.j lat. z 
dzi~Ć01i szuka żony. panny lub 
be~dzietllc,i wdowy no lat 4{}. COI$' 
kolwiek gotówki pożądane. Ofer· 
ty Urędownik. Pozna6 zd 975G2 

Kawaler 
lat 32. wlaściriel Rkladu kolonial· 
nego po~zukt1.ie panny w celu 
matrymonialnym z cośkolwiek go· 
tówką. Ofprty Oredownik, 1'0' 
znal) zd 97 GQ2 

llag~n: 17,:,0 na~z pl'ogram: 18.00 1.~.30 P·":'t"'!I'.l I~~kll' w ,,"y.k. Jll' 
. • . ł:t J!rllC'kleJ: 11l."., odrzytanl(' )11'0-

\\ł3110mo'('1 'Plll'tO\\'~: 11\.10 pogn· "1':ln1ł1 na Ilzi"ń na,t/:pny; 2~,OO 
danka SllołN'zna: - 18.1G .,kocka ~() 2a.30 l11nz\ka t,lner'2l1\3 (ply!y). 
Ir.uzyka luqnwa l[llyty,' 18.39 pro· . 
~I'~ru nR intl'll: 18.:)5 audycja rll2 1.6tlź - 11.40 [lly!y z 'Y:lr~.zn· 
wsi: 19.&0 a't.\)'l'in dla Polak"w wy: 15.10 orkie'11'11 Mnl'b ""('h~· 
z", g~Rn:(':l: l!1.fiD prlr:;l'lsnkn al,!u· 1"1 I!I'[\ utWOI'Y JJl'yk('nsn (płyty): 
o:l1a: 20.00 "IJI3brl<ki jeilbil'c" - U.~7 ~ó.f?lkie \\'ia'I'''\1ości g;p!do· 
orerrtka w 3 aktach Emcr,ka \\'0: 1.8.1 n ';'indolllo';ci ~~orl/}\\'(' 
Kalutana. \V przerwie ok. godz lokalne: lS.lJ .. Cze.~o .,I;odzlcr mo: 

_ . ., . g:] \\'y,mag,ać 0,1 II,zl ecl pog. 7,llf11 
20.4.S dz'ennllc Wl~czorn. J poga' l'otwol·o",·,kipj·Ran.lU(\Iwej: 18.25 
dankn "aktualnn: 21,5. "Szkoła nowE' na!!'l'ania rozrywkowe (pły· 
[l.o!,,!~.\V - ~kfc: Ka.Zll~;e:·za Pll1: ty): 1.8.45 1'/::,7,1110\\'a z ra.!\ios·!urha· 
Cll\>l.l('gO (z Ioznan13), - 22.00 ('ZUlUl : I .1>5 or!czyta le progora· 
.. Przy kominku" - leltka !lUdYCj3 lUU: 23.0& m\l:z)'kn taTlPr7ma i pio
muz)'Czlla' 22.50 ostatnie wiado· _enki (Dlytr); 2:.\.00-0.ao konce.rt 
moSl'i. życz;eil. 

Poszukiwany lO nik 
z kapitał~1I1 500 zl do rozszcrze· 
nia tru,ka\\('zarui luli 30{) zl 110 
\\' ydzierża\\'icnin kilkuna~tOl11:"" 
J.;o\\e/,() .':osP'H1ul'sl\\'a w ol~(\llcy 
Rolu,szd.. (Jf~rtv Orcrlo\\'l1lk 
Lórlź pou .'1'r\l,'kawczarniu". 

, , n 84.6 

lS.2O Wrorław. )Ill'nka k~ru!.'· 
ruIna. 16..00 R~J.!Jł, Utwory n\'· 
btl<Heg,'. - l\.occiA'sw. Koncert 
Il)zl·y\\'kow'V. 17.00 BLHłape~zt. Re· 
cltal fol'l. 17.351\1. Oslra\Ya. Kon
cert kOlł\Pozytl)I',o.kl Bartosza. -
1 .lIO Bruk"!'!::\ n. ~I\lwk., 5alono. 
wn. Pari~ PT'l'. p:o.ncert ol'k. -
18.10 Kolonia. Recrtal {ort. Tallin. 
Uawlle melodie taneczne. 18.40 
Hih'ersum L )luz)"ka orga,nowa . 
l!1.0U Londyn ReJ.!. Talk" ~ł{lwi~fi.
:;k;!.'. 19.10 'Vic!lcit •. Skowronek" 
opt. LC'hal·3. 19.28 Lllhli. Rccitał 
[ort. 20,00 Brnksela {I. Redtal 
,kl'z)'[lcO\\ v. l.'rallltfLlrt. Koncert 
umz. opero\\,l'j. 'VI·'łeh",·, "Tatia· 
na" ort. (;I'UtnS,ł. 20.05 Lahli. -
\\'il'czór \\'lIl('ów . 20.30 Sottens. 
.. lt('(lul"m" Ura hm~a. 22.45 Buda· 
1'~'1.Ł, l't\\'ol')' .Jana i ,J(>z~ra 
l't"au',Ó\\·. - 21.00 łłruk~('lll fr. 
.. Ilor)·s (:olll1now" op . M\lSSOl·g· 
"'<ie;co. H7.~'m ... [ ()ua ttro rn;;te' 
goili" op. \\'01 f·J.'Hra riego (tr. z 
La Scali). 21.30 llih'er~\lm 11. -
:lfl1:zyka rozrywk{)wa. 22.110 T,on· 
Iłyn ReI!. Pie~ni li rk'l'3.. Brukse· 
la fr. Kn n ('('f' t $ymf. (Be.,·lim. 
(·\top;n. ~[0'·9kow~!> i . Chabrier). 
22.20 ni(\'Cr~um 11. "J,I' Fll'ochet" 
O[). kum. Landre','go. 23.03. Radio· 
Plll·i~. K0I1Cl'rt Ol·k. 23.55 Hil\'cr
sum I. ?Ielodie \YiNleiiski~ . 24.00 
'J'llluza. Yoncert angiels.Jd. Ko· 
JJeuhaga. L\1u.z~·lka t~n0CZ11a. 0.30 
Droitwicb. Ostatnie pl"Zeboje na 
organach W\lrlitzera. 

poleca w swoich składach prowadzonych od 1870 roku 

w l.odd, ul św. Aadrzeja lU' 10 - Telefon 168·56 
w Łęczycy, ul, Po.aaDslca ar 30 - TelefoD Dl' 125 

Pierwszej jakości Nasiona rolne, traw. drzew, warzywne 
i kwiatów - Cebulki i kłącze kwiatowe - Narzędzia 
przyrządy ogrodmczo pszczelnicze. - Nawozl' org:micz"e 
sztuczne (pomocOlc7.e) dła celów o~rodl1iclYch. - Prepa-

raty i środki chemIczne, owaClO ) grzybobójcze, 

CENNIKI ROZSYŁAMY BEZPŁATNIE 

D 7121 

Humor • zagranIczny 

Zapomniani, 
Lalka do konia na biegunach: - Pamiętasz jak to daw .. 

niej dzieci się nami bawiły? (M) 
("II sette bello", Rz:..-rn). 

o Q'ł O S ze Ii i a l-lamowy milimetr lub jego miejsce kosztnje: w zwyczajnych na stronie 6-lamowej 15 groszY, na stronie redakcyjnej ('-łam owej) a) przy końcu cZl;ści 
c, rerlakcyjnej ::lO gro~zy, b) lIlI tronie czwartej 50 itl'oszy. CI na stronie orugil>j fiO groszy, d) na stronie wiadomości lokalnych 1,- zł. Dlob-ne .)głoszenia 

(najwyżej 100 stów, w tym ;) nasłówko\~ych) stowo nagłówl,o\\'s rlrukiem tłustym, 1:) groszy. I,'ltde dalsze słowo 10 groszy. Ogłoszenia wię.ksze wśród drobnych poczynając 
od ostatniej strony, l·łamLwy milimetr 30 groszy. Ogł\J~zenia skomplil;owane. z zastrze'-enir:>m miejsca - od poszczególnego wypadku 20% nadw)/tki. Ogłoszenia do biet<\cego 
wydania przyjmujemy do godziny 10.30, fi do wydań oiedr,ielnych i Ś lIiątecZrJycb do godziny D,30 rano. Ogłoszenia z poza Wielkopolski przyjmujemy do wydal\ bie~ącycb 
do godz. 10, do wydań nied~ielny('h i świ'ltec~nycb dnia po przedniego do godz. 8. Za błędy drukarskie, które nie zniekształcają treści ogłoszenia, administracja nie odpowiada. 
O;.?;!oszpuh przyjmujemy tylko za oplatą gotówką z góry. Konto \V P. K. O, nr 200149. Pocztowe konto rozrachunlw we Poznań 3, nr kartoteki 03. 
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• • le • zln mat czne· walki 
Olbrzymi sztorm na Bałtyku - Wobec groźby wybuchu kotłów - Cudem uratowany kapitan; pod wpływem tra

gicznych przejść dostał pomieszania zmysłów 
G d Y n i a, 21. 3. Przed kilkunastu 

dniami odplynął z Gdyni statek "B i r
m a", zabierając ładunek 1.000 ton cu
kru do Hull. Między załogą znajdo
wało się trzech marynarzy Polaków. 

Statek natrafił na morzu na szale
jący sztorm. 

Olbrzymie, dochodzące do 9 m wyso-
kości fale 

rzucały statkiem, jak wątłą łódką. 
Trzej Polacy pracowali w kotłowni. 
W pewnej chwili, kiedy statek znaj-

dował się w odległości około 130 mil 
od lądu, zauważyli palacze, że do ko
tłowni zaczyna się wdzierać woda. 

Rzucono się do pomp, które nieste
ty nie mogły sprostać naporowi fal i 
woda wewnątrz statku stale podnosi
ła się. Nie pomogło także wylewanie 
wody ręcznie. 

Po '8 godzinach walki z rozszalałym 
żywiołem musiano skapitulować. 

Na falach eteru pobiegło w świat 
wołanie SOS. Wolanie o pomoc prze-

-Strzec sie pap , wiatów 

jął statek ratowniczy "Java", któ!y 
pospieszył rozbitkom z pomocą. NIe
stety wzburzone morze uniemożliwiło 
spuszczenie szalup na wodę. Zacho
dziła obawa, iż woda może dojść do 
palenisk i 

wywołać wybuch kotłów_ 

Wówczas to trzech marynarzy 
skacze do morza i chwyta się lin, rzu
conych z ratowniczego statku. Re
~zta załogi czepiając się jedynej sza
lupy, dopływa do statku "Java". Sza-

• 
I ... 

, 
SZ(ZUrOW 

Zaraza czai się wszędzie - Przepiękne kwiaty, które noszą w sobie śmierć - Domy 
okupowane przez szczury 

I 
Przed kilku dniami donosiliśmy, 

IZ w \Viedniu wybuchla groźna epi
demia Choroby papuziej. \V związku 
z tym należy przypomnieć, iż sposoby 
zarażania się chorobami bywają nie
zwykle fantastyczne. 

GROźNE KWIATY 

Przed kilku laty pewna warsza
wianka zachorowała nagle na ciężką 
infekcję pluc. Początkowo nie umia
no wytłumaczyć, skąd przyszedł zara
zek. 

Dopiero po pewnym czasie okazało 
się, iż chora wąchała często kwiaty mi': 
mozy, które otrzymała w prezencie z 
Południowej Francji. Okazało się, że 
w Poło Francji panowała właśnie e
pidemia Choroby płuc. Prawdopodob
nie bakterie przeniosły się z Francji 
na pięknych kwiatach. 

SZCZURY - NAJWI~KSZYMI ROZ
SADNIKAMI CHORÓB 

\Viadomo powszechnie, że groźny
mi rozsadnikami dżumy są szczury. 

Najwięcej szczurów posiada Paryż. 
\V mieście tym są domy zupełnie nie 
zamieszkałe z powodu plagi szczu
rów. 

Pewien warszawianin opowiada, iż 
w jednym z najelegantszrch hoteli pa
ryskich spostrzegł szczura. Zawezwa
ny gospodarz nie przejął się tym zbyt
nio i oświadczył, iż w hotelowej ka
wiarni jest ... znacznie więcej szczurów 
i goście się tym wcale nie przejmują. 

Tymczasem szczury sę. niezwykle 
groźnymi rozsadnikami dżumy płuc
nej. 

W Paryżu wydarzył się ostatnio 
niezwykły wypadek. W pewnej restau
racji posłano pikola po wino do 
piwnicy. Chłopiec opowiadał po wyj
ściu z piwnicy, iż przez nogi przele
ciał mu szczur. Szczur ten nawet go 
nie ukąsił, ale mimo to chłopak kil
ka dni potem zmarł na dżumę. 

W Polsce najbardziej "zaszczurzo
na" jest Gdynia, do której przybyły 

Nagrodzony list miłosny 
więźnia 

szczury z całego 
! przez oliręty. 

świata zawleczone 

CHOROBY EGZOTYCZNE 
W EUROPIE 

Do Europy zawleczono 
ilość chorób egzotycznych. 

olbrzymią 
Dzieje się 

to zwykle w ten sposób, iż bogaci oby
watele zamorskich krajów zauważyw
szy u siebie neuleczalną chorobę przy
]e~dża.ją do Europy, aby się jeszcze 
przed śmiercią dobrze zabawić. By
wają w teatrach, restauracjach, loka
lach rozrywkowych i zarażają tuziem
ców. 

Muzeum Wielko
polskie w Pozna-

niu urządziło 
wspaniałą wysta
wę grafik myŚliw
skich. Na zdjęciu 
reprodukujemy li
tografię .,Daniele'· 
dzieło Medarda 

$witka. 

Walc, który uratował życie żołnierzowi 
. na froncie 

Zgon kompo~ytora ~nanego walca "Pr~e~nac~en"ie" 
W Londynie zmarł w wieku lat 59 zna

ny kompozytor angielski Sydney Baynes. 
Nazwisko to nie wiele mówi współcze
snym muzykom, przed wojną jednak by
ło sławne na obu półkulach. Popularność 
Baynesa utrwaliła się od 1912 roku, w któ
rym po raz pierwszy nad Tamizą rozległy 
się dźwięki, czarem tęsknoty owianego 
walca "Destiny" - (Przeznaczeni!'), który 
przez długie lata należał do przebojów re
pertuarowych kaM ej orkiestry. Walc tąn 
w czasie wojny światowej uratował życie 
pewnemu żołnierzowi australijskiemu. 
Żołnierz ten, wracając z patrolu, zabłąkał 
się w labiryncie opuszczonych przez Niem-

ców okopów i byłby niechybnie wpadł w 
ręce nieprzyjaciela, gdyby nie dźwięki 
"Destiny", wygrywanego na okarinie 
przez jednego z żołnierzy angielskich. 
Nasz Austrialijczyk, kierując się za tym 
dźwiękiem, wydostał się z niebezpieczne
go labiryntu i wrócił do swoich. 

Sydney Baynes, który ostatnio czynny 
był jako dyrygent orkiestry radiowej, na
pisał od tego czasu kilka tYSięcy drobnych 
utworów muzycznych, z których jednak 
żaden nie przyjął się tak powszechnie i 
nie był odczuty tak głęboko, ;iak walc De-
stiny", " 

lupy nie można było jednak wyciQ.-' 
gnąć na pokład. Wobec tego wycią .... 
gnięto rozbitków na statek przy po
mocy lin. 

W międzyczasie statek "Birma" zato-
nął. 

Uratowani marynarze byli tak wy .. 
czerpani 48-godzinną walką z groź .. 
nym żywiołem, że 

półżywych przewieziono do portu 
Friedrichshafen. 

Tam 
lowie i 
krajów. 
Karlson 

zaopiekowali się nimi Ęonsu
odesłali ich do rodzinnyełl 
Uratowany kapitan statku 

wskutek tragicznych przejś~ 

dosłał pomieszania zmysłów. 

Przed kilku dniami na pokładzie 
statku "Blenda" przybyło do Gdyni 
trzech rozbitków Polaków. 

życie katolickie 
w narodowej Hiszpanii 

Rząd narodowej Hiszpanii obalił 
wszystkj~ anJ"yreligijne zarządzenia 
poprzednich rządów. Zostały anulowa
ne: 1) ustawa, zakazująca nauczania. 
religii w szkołach publicznych; 2) u
stawa, pozbawiają.ca członków kon
gregacyj zakonnych praw do naucza
nia; 3) ustawa o rozwodach; 4) usta
wa, wymierzona przeciwko małżeń
stwom kościelnym; 5) ustawa, mocą. 
której zostal i z Hiszpanii wysieoleni 
członkowie Towarzystwa Jezusowego, 
a dobra ich skonfiskowane; 6) ustawa, 
zakazująca duchowieństwu niesienie 
pomocy reliA"ijne.i w więzienia ch. szpi
talach i zakłanach dobroc7.ynnych. 

Pułl( narodowej kawalerii Cazado
res podczas wieJkiefro narodowego 
święta kościelnego oddał się pod spe
cjalną opiekę 1VTadonny de la Pil ar, 
przy czym dowódca pułku odczytał gło
śno rote przysięgi. Po uroczystości ca
ły pułk przedefilował przed figurą 
Matki Bosldej. 

Generał Aranda ofiarował poważną 
sumę pieni~c1zy 7.e swyrh środków 
prywatnych na rzecz kościołów, zruj~ 
nowanyrb przez "cze~onych". (KAP) 

Straszliwy orkan 
L o n d y n. (PAT) Donoszą tu z Ben~ 

galu, że nad miejSCOWOŚCiami Hautala., 
Kalampur i Kadamichar przeszedł 
straszliwy orkan. Wszystkie one zo
stały niemal doszczętnie zniszczone. 
Kilkadziesiąt osób zginęło, a kilkaset 
odniosło rany. 

Głuchoniemy w sądzie 
Przed sądem w stolicy stawał głucho

ni&my Wacław KuleszYllski. oskarżony O 
zabicie z zemsty niejakiego Rockiego. Za.
bity był bratem przyrodnim niejakiego O
sucha, a ten w bÓjce zranił notem przyja
ciela głuchoniemego Ku,leszyńskiego. Ten 
wiE}c uważał zabójstwo Rockiego za rodza.j 
wendety. 

Roz]ł.rawa sądowa toczyła się na migi 
przy pomocy biegłeg-o. Oskarżony przy
~nał sję do wjnv bez wybiegów. Sąd skaza.ł 
go na 10 lat więzienia. 

Odnaleziono cenny obraz 
Swego czasu zaldną~ obraz Cbelmofl~ 

Na jednym z ostatnich posiedzeń 10n- skiego .,Dojeżdżacz". oceniany na 2() tys. zł. 
dyllskicgo towarzystwa literatów rozpa- W f Odnaleziono go obecnie u pewnego a.n-
trywano serię współczesnych listów mi· yspa. orteca na przedpolu runl'su tykwariusza na G. $ląsJku i oddano pod 8e~ losnych. Pierwszą, nagrodę uzyskał jcd- kwestr sądowy. 
nak list miłosny, pisany przed 30 laty Jak się okazuje. córka mistrza, zamętn& 
przez jed nego z więźniów z Cork w 11'- A usten w dd ł k ś b 
landii. Autor tego listu. przebywający w Kilka mil od wyspy włoskiej Pantel- Wznosząca się na wyspie góra 400 metro- ..0 .a. o a a omu o. raz na .~prze-
areszcie śledczym, w ten sposób pisał da lar.ia. zamienionej ost~tnio na groźną l wa jest doskonałym punktem obserwacyj- dame.Jaklemuś reflektantowI z A~gIJl. po~ 
swcj nar7.eczonej: "Z dala widzę w lali· tWIerdzę morską, polozoną w pól drogl nym i pozwala panować nad całym obsza- ś~edllJk tymcz~sem obraz ~8Jstawlł w Ja.
cuchu wzgórz, otacwjqcych miai'olto. ma. między Tunisem i Sy('y1ią, znajduje się rem morskim, nie wyłączając najeżonej kImś lom~ardzle za 1200 zł I tam go nabył 
leńl,ą luk~, która. pozwala mi u jrzeć mo· wysepka "La Galite", (nllgo~ci 5 km i sze- armatami wyspy włoskiej Pantellaria. antykwarIUSZ ze ŚJą.ska. 
rze. Tam kieruję codziennie swój w7.rol,. roko~ci 3, należf!:ca dogrullywys!'pek, odslą- I Sprawa ta niewątpliwie będzie miał!l. 
bowiem za tym szlakiem dalekim jesteś pionych swego cznsu przez 'Wysoka, Por- swój epilog sądowy. 
T~r." List tcn zadecydownl o los.ie arei'olz, tę królowi Francji Henrykowi II. Obecnie Katastrofa lotnl·cza .~-----_________ _ 
towanego. Sędzia. który rozpatrywał j!'- wyspa ta, położona w dogodnym punkcie I 
go sprawę, przejął się dolą, więźnia, 8 na drodze morskiej z Bone do Bizerte, 0- Przed sądem 
gdy, za drobną zresztą kradzież. popel- słaniająca północne wybrzeże Tunisu i za- T U l u Z a. (PAT) Samolot komuni- Sędzia: - Zawód świadka? 
nioną z bi!'dy, więzień zosfnł sknzany na tokę Ferrat, zamienioną na bazę franc u- kacyjny z Casablanki, który winien Świadek: - Ślusarz. 
kilka tygodni wi~zienia, opiekownł sic! skuch ło (lzi podwodnych, ma być uforLy- był lądować w Tuluzie w środę o godz. Sędzia: - Samodzielny? 
nim i po odpokutowaniu winy wręczył fikowana. J)otyCllCZ3S ,.siły 7.brojne" tej 15, nie przybył do północy. $wiadek: - Nie, 7.onatyl 
mu pewna, sumę pieniędzy, llmo~liwiając wysepki składają się z plutonu marynarzy, Mieszkańcy miejscowości Canigou 

("Le Rire") 

w ten sposób zwolnionemu więźniowi uzbrojonych w zwykle karabinki. Rząd h d . h P . 
zalo~enie własnego ogniska rodzinneg-o francuski, przystępując obecnie do prac we wsc o nIC irene]ach stwierdza
z uko~haI?ą .kobietą, Małżonl\o~vie żY~l"\ I fortyfikacyjnych na wyspie La Galite, za- ją, że widzieli spadający aparat w pło
do dZIŚ l llledawno obchodZIlI 30-lecle mierza jednocześnie umocnić szereg waż- mieniach. Wyprawa ratunkowa wyru
swego ślubu, niejszych wysepel< tej grupy. Wyspa La szyła o wschodzie słońea Da miejsce 

Galile posiada duże sLralegiczne walory. domniemanego wypadku. 

Jak to się stało? 

- Jak to się stało, ~e Bill został tre
nerem słoni? 

- Dawniej miał tresowane pchły ale 
potem ~opsuł mu si-ę w.zTok l stał eią 
kl'ótkowHlzem. ("Mercui'y"l , 




